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„I niechaj żywi nie tracą nadziei"
Specjalna korespondencja dla "Nowego 6wlata", napisał E. WARZYCKI
 

.'Ieśli jak-iż posiadacz niewyczerpanej kopalni optymizmu śmiałz kul-IC.?!" lubień-ego roku w najskrytszych tajnikach duszy żywićnailing.“ po uwolnieniu się od strasznej zmory, jaką był rządChjeno-Piasta, jednak jeszcze wybrniemy z tarapatów finanso-wych, '". tych swoich marzeń nie odważył się ujawniać, z obawy,ł'yy mu nie nałożono kaftana bezpieczeństwa. Więc nawet taki wy»Jągkowy osobnik, najczęściej wywodzący się z rodu ptaków niebie-skich, co to nie sieją, nie orzą, przeto nie mają też nie do strace-nia, nie zakłócał jednozgodnego chóru najliczniejszych rzesz, na
nutę najbardziej minorową zawodzących: „Zgasły dla nas na-
dziei promienie..."

A że przygnębienie to i czarnowidztwo aż nadto uzasadniała
Tzeczywistość, więc t;m trudniej było uwierzyć w możność zmiany
na lepsze, którą obecnie należy już jednak uważać za fakt doko-
nany. Oczywista, że niedorzecznością byłoby się przerzucać z je»
dnej ostateczności w drugą i całkiem dosłownie brać słowa pana
Young'a, wypowiedziane przez kurtuazję, lub może wcalę niewy-
powiedziane: „wyjeżdzając do Anglii, zostawiłem Polskę papiero-
wą, a olo zastaję ją złotą", Prawdą jest jednak, że marka, która
z chyżością i rozpędem lawiny toczyła się w dół, wreszcie sig u-
stabilizowała, czyli że kamień węgielny pod dzieło sanacji został
położony. A unieruchomienie z dn. 1 lutego maszyn do drukowa-
nia banknotów dla potrzeb skarbu państwa, daje rękojmię, że od-
budowa finansów staje się istotnie czemrealnie uchwytnem, w
przeciwieństwie do mgławicy blogierskich zapowiedzi chjeńskiego
ministra finansów.

Rozumie się, że uzdrowienie waluty, a tem mniej stosunków
gospodarczych, nieda się dokonać w ciągu 24 godzin, ale bądź co
bądź możemy sobie już powiedzieć z całą satysfakcją, że dług za-
graniczny, przedstawiający się tak przerażająco w markach, nie |
przekracza 350 milj. dolarów, a niedobór skarbu wynosił od 1-20
stycznia tylko 9 miljonów złp. Lutowa i marcową rata daniny ma-
jątkowej ma pokryć cały deficyt tych miesięcy, /a nadwyżka prze-
znaczona jest na wyrównanie niedoboru kwietniowego, tem bar-
dziej, że wówcześnie będą płatne weksle, zebrane z różnych gałęzi
przemysłu przez Korfantego z czasów jego rządu czy bezrządu,

00d połowy marca do połowy kwietnia wpływać będzie podatek do-
chodowy, gruntowy i budynkowy, a na maj przypada ostatnia
wpłata podatku majątkowego. W czerwcu zaś państwo ma otrzy›
mać kredyt statutowy w Banku Polskim, przytem liczy na powa»
źne dochody z bicia monety metalowej. Prasa warszawska podaje
już nawet, że rząd zamięrza zamówić srebrne monety złotowe we
Francji, gdyż oferta tamtejsza jest najkorzystniejsza. Nato-
miast monety ze złota będą bite w Polsce.

Jeden z najlepszych znawców zagadnień ekonomicznych, St.
Kempner, omawiając problem wprowadzenia waluty złotej, powia-
da: „Z warstw pracowniczych, warstw wogóle niezamożnych, spa-
dnie zły, upiorny urok przeklętego pieniądza. Wtedy już stosunki
gospodarcze i skarbowe odzyskają równowagę".

Ale zanim nastanie ta chwila upragniona, możemy» już teraz
zanotować objaw niezmiernie pocieszający, Od którego tak już od-

(Ciąg dalszy na str. Sef.)

ROBOTNICY ANGIELSCY ODNOSZA ZWYCIEST-

wo W WYBORACH UZUPELNIAJACYCH

Sekretarz sprawiedliwości Henderson wybrany większością

24,571 głosów - Wynik głosowania dowodzi poparcia

rządu Partji Pracy.przez naród angielski
i

LONDYN, 29 lutego. - Naród
angielski pragnie dać obecnemu
rządowi Partji Pracy całkowitą

sposobność -wykazania -swych

zdolności u steru rządu.

W wyborach uzupełniających,

«w okręgu Burnley, w miejsce

zmarłego posła Partji Pracy Dap

Irvinga, został wybrany mini-

ster sprawiedliwości Henderson,

olbrzymią większością głosów

24,571 przeciw kandydatowi par-

tji konserwatywnej, Camps, któ

ry otrzymał 17,504 głosów.

Zwolennicy partji liberalnych

głosowali solidnie za kandyda-

tem Partji Pracy. Wynik głoso-

wania dowodzi, że naród angiel-

ski prawnie, by obecny rząd pre

miera Macdonalda mógł mięć spo

sobność wykazania, co dobrego

potrafi zrobić dla kraju przez

czas sprawowania rządów.

Wszęlkie usiłowania konserwa

tystów, aby zachwiać puianxe
ludności do rządu partji Pracy,
spełzły na niczem.
Nadzwyczajne zwycięstwo kan-

dydata partji Prcy było niespo-
dzianka dla samego rządu, który
nigdy nie spodziewał się podob-
nego zwycięstwa.

  

 

Włochy otrzymują od Rosji

nadzwyczajne przywileje

handlowe

MOSKWA, 29 lutego. - Zawar-
ty niedawno rosyjsko-wloski trak
tot handlowy, daje Włochom nad
zwyczajne przywileje handlowe
w Srodkowej Azji aż dó granicy
Chin i Indyj angielskich. _Na pod-

sławie klauzuli zawartej w ro-

syjsko-wloskimtraktacie handlo-

 

 

Pamiętajcie o Inwalidach

~. Wojennych >  

O s z
wym, towary włoskie mogą być

dowożone z morza Czarnego na
morze Kaspijskie do portów per-

skich, gdzie jako tańsze mogą

śmiało rywalizować z towarami

angielskiemi, przywiezionemi z

zatoki perskiej drogą karawano-

wą po dwumiesięcznej podróży

poprzez całą Rosie. Korzystne dla

Włoch warunki rosyjsko-włoskie

go traktatu handlowego, dają

Włochom olbrzymią przewagę

nad wszystkimi konkurentami na

rosyjskich rynkach zbytu, szcze-

gólnie w południowej Rosji i

 środkowej Azji.

Hiszpanja i Włochy nawie-

dzone trzęsieniem. ziemi

Ośrodkiem trzęsienia ziemi były Góry Pireneje i Apeniny

MONDOLFO, Włochy, 29 lu-
tego. - Wzdłuż całego łańcucha

gór Pirenejskich na granicy Hisz-

panji i Francji i gór Apenin, da-

ło się wczoraj odczuć gwałtowne

trzęsienie ziemi, które &ywołało

panikę wśród mieszkańców gór,

wypędzając ich ze swoich do-

mów. Od kilku dni w całej Hisz-

panji dały się odczuwać częste

trzęsienia ziemi, które jednak nie

wyrządziły żadnej szkody.

Ostatnie jednak trzęsienie zie-

mi, które nawiedziło góry Pire-

neje, wywołało w całym kraju

powszechną panikę z powodu

swego natężenia, jakkolwiek nie

pociągnęło za sobą większego zni.
szczenia,

SPÓR PAPIEŻA Z KARDYNA-

LEM

RZYM, 20 lutego. - Z Watykanu
przedostają się wiadomości o ostrym
sporze między papiełem, a jednym z
kardynałów.

Papież bowiem zamierza ogłosić no
wy dogmat, a mianowcie, że Matka
oska w połowie ciała ludzkiego znaj»

duje się w niebie i jest tak samo wate
na, jak Bóg.

NIEMCY RADUJĄ SIĘ

Z PRZESILENIA RZĄ-

DOWEGO W BELGJI

Nie wierzą jednak, by Bel.

gja zmieniła swoją politykę

odszkodowaniową

BERLIN, 29 lutego. - WNiem-

czech zapanowała ogólna radość

z powodu upadku gabinetu pre-

mjera 'Theunissa, co politycy nie-

mieccy tłumaczą sobie, fako po-

liczek Belgjt dla Francji w spra-

wie polityki 'aljanckie} wzglę-

dem Niemiec.

W niemieckich kołach rządo-

wych nie wierzą jednakże, by

rząd belgijski odważył się zmie›

nić dotyc g swą politykę

odszkodowaniową i przypuszcza-

ją, że następny rząd belgijski bę-

dzie kontynuował dotychczasową

politykę swego poprzednika.

Ostatnie zmiany w Belgji spo-

wodowane zostały raczej wewnę.

trznemi warunkami, aniżeli pro-

gramem polityki zagranicznej, -

która nawet w opinji radykal-

nych polityków belgijskich, uwa-

żana jest za umiarkowaną.

  

«

 

OLBRZYMIE ŚNIEŻYCE

W HISZPANII

MADRYT, 29 lutego. - Mimo ła-
godnego klimatu jakim się cieszy
Hiszpania, tegoroczna zima jest tak
ciężka, jaką nie notują kroniki bisz
pańskie od kilku wieków. Olbrzymie
śnieżyce szalejące od kilku dni. ponad
Hiszpanią sparaliżowały całą komu-
nikację kolejową,

Setki pociągów zostało zatrzyma-
nych w drodze lub zmuszone zostały
do cofnięcia się do puntku swego wyj
ścia. Drogi zbsypane olbrzymiemi za-
spami śnietnemi utrudniają dowie
zienie żywności do miast, którym gro-
zi. głód. ›

  

PROKLAMACJA

PRAW DZIECKA

Ludzkość uznaje za święte

swe obowiązki względem .

dziecka

GENEWA, 29 lutego. - Mię-

dzynarodowe stowarzyszenie o-

brony praw dziecka ogłosiło dzi-

siaj uroczyście deklarację praw

dziecka, w której się ludzkość zo-
bowiązuje oddać dziecku wszyst.

ko, co mu si należy bez względu

na rasę, narodowość i religijne

wyznanie dziecka, |Proklamację

praw dziecka ogłoszono w kilku-

dziesięciu językach, dla zaznajo-

mienia jak najszerszych mas spo-

łeczeństwa z jednym z najwięk-

szych, a najmniej rozumianym

obowiązkiem ludzkości względem

młodego pokolenia, którego pra-
wa są na łasce ( dobrej woli

mniej lub więcej godnych rodzi-

ców, a najczęściej lekceważone

i deptane przez starszych, nie po-

siadających rozwiniętego poczu-

cia sprawiedliwości -względem
dzieciństwa.
 

Węgry uznają bolszewicką

osję

BUDAPESZT, 20. lutego.--Rząd

węgierski postanowił uznać de

jure bolszewicki rząd rosyjski,

jak ogłasza wiadomość pothodzą-

ca z wiarygodnych źródeł,

Uznanie bolszewickiej Rosji

przez Węgry nastąpi na skutek

uznania _Rosji

przez Anglję, Włochy, Austrję i
Norwegię. +

 

 

Nieporozumienia rosyjsko-

japońskie

TOKIO, 29 lutego. - Japoński

konsul we Władywostoku został

przeniesiony przez ministerjum

spraw zagranicznych na stanowi-

sko radcy przy generalnym kon-

sulacie japońskim w Pekinie,

gdzie obecnie załatwia się więk-

szą część spraw rosyjsko japoń-

skiełt, z powodu zniesienia kon-

sulatu japońskiego we Władywo-

stoku, Przedstawiciel bolszewie»

kiej Rosji w Pekinie Karachan,

oczekuje na instrukcje swego

du w celu nawiązania nowych ro-

kowań.z Japonią, zerwanych z

powodu zamknięcia przez rząd

rosyjski konsulatu japońskiego

we Władywostoku, co oczywiś-

cie nie przyczyni się do Młatwie-

nia majacych nawiązać się z po-
wrotem rokowań rosyjsko-japoń-

skich. ,
Serres

PRZEPOWIEDNIE RE. >

WOLUCJI W JAPONII

Obecna sytuacja w Japonii

jest podobna do sytuacji

-w Rosji 1905 roku
 

GUBERNATOR PODPISUJE PRAWO 0 BONUSIE

DLA WETERANOW

Wypłata bonusu będzie dokonana w maju - Uchwalenie

bonusu przez legislature stanu New York klęską

dla przeciwników bonusu

 

 , «
ALBANY, 29 lutego. - Guber-

nator Smith podpisał dzisiaj u-

chwałę legislatury stanu New

York przewidującą wypłatę 45,

000,000 dolarów bonusu dla we-

teranów wojny wszechświatowej,

pochodzących ze stanu New York

Według obliczeń specjalnej ko-

misji bonusowej, wyznaczonej

przez legislature w myśl uchwa-

lonego prawa o wypłacie bonu-

su, wypłata bonusu nastąpi w

pierwszych dniach maja. Każdy

weteran, który wstąpił w szeregi

armji i floty jako mieszkaniec

stanu New York ma otrzymać 10

dolarów za każdy, miesiąc czyn-

nej służby, ale nie wyżej jak 150

dolarów za cały czas spędzony

w czynnej służbie w armji, albo

flocie.

Komisja, bónusowa przygoto-

 

wała już do druku odpowiednie

aplikacje, które będą rozesłane

do wszystkich weteranów upraw.

nionych do pobrania bonusu i

mają być zwrócone przez wetera-

nów do głównego biura komisji

potwierdzone przez notarjusza

publicznego, żaprzysięłone przez

dwuch świadków i odpis papic-

rów wojskowych honorowego

zwolnienia weterana z szeregów

czynnej armji i floty.

SERBJA ODDA SWOJE DLU-

GI ST. ZJEDN.

WASHINGTON, 29 lutego. - Ser
bja preystala do St. 2J. specJaing ko-
misję dla ułożenia wsrunków spłaty
długów w sumie 61,000,000 dolarów,
zaciągniętych przez Serbję w Stanach
Zjednoczonych wolny wszech
światowej,

 

, MOSKWA, 29 lutego. - Przy-

wódca bolszewickiej międzynaro-

dówki, Zinowiew wyraża przeko-

nanie, że wybuch ogólnej rewo-

lucji społecznej i politycznej w

Japonji, jest nieunikniony,

Obecne położenie w Japoni

jest podobne do politycznego po-

łożenia w Rosji, w 1905 roku. _
Rewolucja japońska zostanie

spowodowana tymi samymi wa-

runkami, co rewolucja rosyjska:

niezadowoleniem z istniejących

stosunków i ogólnem rozgory-

czeniem, z powodii wielkiej prze-

wagi klas posiadających i nędzy

klas robotniczych, zwiększoną o-:

statnio katastrofą trzęsienia zie-

ml.
 

Bolszewicy protestują przeciw

przymusowemu wydałaniu

uchodzców z Bułgarji

MOSKWA, 29 lutego. - Bolszowie»
ki rząd rosyjski przestał do wszyst»

kich państw morskich okrężną notę
z ostrzeżeniem, he żaden z ich okrg-
tów nie będzie dopuszczony do portów
rosyjskich o ile będzie przyjedżał z
bułgarskich portów | przywomił u-
chodzców rosyjskich z Bułgarji prze-
mocą przez władze bułgarskie na tych
okrętach umieszeronych.  

Prez. Coolidge przeciw kompromisc-

wi w sprawie podatku dochodowego

  

Kn'ęźą w Polsce prze-
ciw ratowaniu skarbu

WARSZAWA, 19 lutego
(pocztą). - Posłowie Hole-
ksa (chadek) i Matlakiewicz
(Zw. Kat, Lud). uzyskali od
wicemin. skarbu -Markow-
skiego oświadczenie, że du-
chowieństwo, jako ułytko-
wnik _majątku -kościenego,
będzie całkowicie zwolnione
od podatku majątkowego, zaś
rozporządzenia min. skarbu
inaczej opiewające, zostana
cofnięte poleceniem, które
pojawi się dzisiaj. Sprawa po-
datku majątkowego z dóbr
kościelnych wogóle została
odroczona do zawarcia, kon-
kordatu z papieżem,

NIEMCY PRACNE

PZYŁĄCZYC SIĘ

DO LIGI NARODÓW

POD WARUNKIEM, 2E LI.
GA BĘDZIE ORGANIZA-
CJĄ MIĘDZYNARODOWA

BERLIN, 29 lutego. - Rząd nie
miecki oświadcza się z gotowo-
ści przyłączenia do Ligi Naro-
dów, pod warunkiem jednak, je-
żeli Liga Narodów naprawdę bę-
dzie -międzynarodową organiza:
cją polityczną, w której każde
Państwo będzie miało równy
głos.

Minister spraw zagranicznych,
Stresseman, mówiąc o obecnej
konstytucji Ligi Ngrodów, wyra-
ził przekonanie, że mimo pozor-
nych cech międzynarodowych -
Liga Narodów jest instytucją, w
której mają przemożny wpływ
pewne państwa, wykorzystującę
ten wpływ ku szkodzie Niemiec.

jerozm

  

  

Pamiętajcie o Funduszu im.
Józefa Piłsudskiego

Longwortha spełzły na niczem.

sekretarza skarbu Mellono.

tu pokoju, łącznie z konstytucją

VERA CRUZ, 29 Intego.-Pre-
zydent Obregon na prośby i wsta-
wiennictwa różnych organizacyj
politycznych i sfer meksykańs-
kiego społeczeństwa, by rząd o-
głosił ogólną amnestję i w ten
sposób przywrócił pokój znęka-
nemu zdmieszkami domowemi
Meksykowi, odpowiedział publi-
czną proklamacją, w której
stwierdza, że jedynym możliwym
sposobem przywrócenia pokoju,
jest bezwzględne prydanie się re-
wolucjonistów prawowiłym wła-
dzom i złożenie broni.
Prez.Obregon uzasadnił swoje

żądanie faktem, że w Meksyku
raz musi usłać zwyczaj wywo-
tywania ciągłych rewolucyj
przez ludzi, którym jest obca mi-
łość ojczyzny i kraju. Tylko su-
rowa kara wymierzona zdrajcom
państwa, może podziałać odstra-
szająco na tych wszystkich, któ-
rzy w ~rzyszłości pragnęliby wy-
woływać zamieszki domowe dla
swoich własnych celów.

Zgodnie ze swemi oświadczenia
mi, ogłoszonemi po wybuchu re-
wolucji, prez. Obregon stwierdził
oficjalnie, że wszystkie szkody 

 

ZĄDAUCHWALENIA PROJEKTU RZĄDOWEGO

STOI NIEUGIĘCIE NA SWOIM STANOWISKU, JAK ZMAR-
ŁY PREZYDENT WILSON

WASHINGTON, 20 lutego. - Wszystkie wysiłki kongresmanów
republikańskich, by uchwalić kompromisowy projekt do prawa @
redukcji podatków dochodowych, opracowany przez kongresmana

Prezydent Coolidge opowiedział się przeciw uchwaleniu proje»
ktu kongresmana Longwortha i zażądał stanowczo, by kongres u-
chwalił projekt o redukcji podatku dochodowego, opracowany przez

Prezydent Coolidge w swoim postano-
wieniu naśladuje stanowczość zmariego prezydenta Wilsona, upie»
rającego się przy swoim żądaniu zatwierdzenia wersalskiego trakta»

dla Ligi Narodów, Zachodzi o-
wa odmówienia żądaniu prezydenta Coolidge'a.

PREZ. OBREGON ZADA BEZWARUNKOWEGO

PODDANIA SIĘ REWOLUCJONISTOW 4

Wojska federalne oczyszczają Meksyk z partyzanckich od:
działów rewolucyjnych

poniesione przez cudzoziemców
w ciągu ostatnich lat rewolucji,
zostaną wynagrodzone ze skarbu
republiki Meksyku. Pretensje
kompanij zagranicznych wyno-
szą od 10 do 25 miljonów dolq
row.
 

L

WOJSKOWY DYKTATOR

NIEMIEC USUNIĘTY,
 

Jego miejsce zajmą urzędni=

cy cywilni

BERLIN, 29 lutego. - Gen,
von Seckt, wojskowy dyktator
Niemiec złożył nadzwyczajną wła
dzę wojskowego dyktatora, na-
daną mu przez rząd i powrócił
na dawne swoje stanowisko, głów
nodowodzącego armią.
Prezydent Ebert ogłosił dekret

o przeniesieniu władzy z dykta-
tora wojskowego na członków
rządu, szczególnie ministra spraw
wewnętrznych z utrzymaniem je-
dnak istniejącego stanu wojenne-
go, który będzie trwał aż do cza»
su zupełnego uspokojenia się sto

 sunków wewnątrz Niemiec,
 

Przemysłowcy w Polsce przeciw naprawie skarbu

GROZA ZAMKNIĘCIEM FABRYK, JEŻELI BĘDĄ ZMUSZE- | nych spekulantów, musi być za
SZENI DO PŁACENIA WIELKICH PODATKÓW - PRE-

MJER GRABSKI POSTANOWIE NIE USTAPIC PRZED

PRZECIWPANSTWOWA GROZBA KAPITALISTOW

WARSZAWA, 18 lutego. (Po-
człą). - Przemysłowcy polscy
rozpoczęli ofenzywę, zmierzającą
do unicestwienia dzieła naprawy
skarbu.
Zamykają fabryki, ogranicza»

ją pracę, dążą do obniżenia za-
robków i zniesienia 8 godzi
dnia pracy, przyczem nie kryją
się z tem, że cała ich akcja jest
wymierzona przeciwko p. Grab-
skiemu, -usiłującemu pociągnąć |
bogaczy do wydatniejszych, niż
dotychczas, świadczeń na rzecz
Państwa, =/
Fabrykanci tak samo jaki ob-

szarnicy wzbogacili się niesłycha
nie kosztem państwa, Za pienią-
dze, pożyczone od rządu, fabry-
kanci odbudowali, powiększyli i
pobudowali nowe zakłady prze-
myslowe. -
Znowu nie kto inny, Jeno skath

państwa byt źródłem, z którego
fabrykanci czerpali |olbrzymie
kredyty, zwracając je Państwu w
wartości wielokrotnie niższej.
Przemystowey bogacili się na

kredytach skarbowych, oblicza»
jąc płace robotnicze w markach,
Dokonywano potrójnej grabieży:
na Państwie, na robotnikach i na
spożywcach!

I ten stan grabieży pragną pp.
fabrykanci przedłużyć.
Brać kredyty w walucie mar-

kowej, obdzierać robotników i
konsumentów -- oto cel i dąże-
nie tych „sfer gospodarczych".

Precz. więc z naprawą skarbu

lizmu. Nie stałaby się wielka
krzywda fabrykantom, gdyby
„po tlustych latach" nastały dla
fabrykantów trochę chudsze mie-
sigce,

P. Grabski zamierza wypowie-
dzieć słanowczą walkę kapitali-
stom i r yślni fa-
bryki uruchomić przy pomocy
przymusowych, przez rząd usta-
nowionych zarządów, przyczem
kapitał, potrzebny na prowadze»
nie takich przedsiębiorstw mógł-
by być zdobyty drogą rozprzeda«
ży nagromadzonych produktów!
Ofensywa obszarników, bankie

rów, fabrykantów, kupców i in-

wszelką cenę złamana!
Inaczej dzieło naprawy może

się nie udać.
N 606 +

Rabunek skarbu państwa prze
fabrykantów, o czem senator
Woźnicki mówi szczegółowo na
swoich wiecach, fabrykanci a
mierzają prowadzić dalej, jeżeli
się nie znajdzie naprawdę silna
ręka na złodziei grosza publicze
nego i nie zmusi ich do podpo-
a sig pod. obowigz

jące wszystkich obywateli, pras
wa.

Stanowisko zajęte przez fabry«
kantów dowodzi, że oni nie chcą
uzdrowienia finansów, bo na
chorym skarbie, spryciarze robią
majątki, spychając miljony ludu
polskiego w ostatnią otchłań nge
dzy. ›
 
 

BACZNOSC PHILADELPHIA, PA.!
 

 == oto hasło walc kapita-

 

  

 

WIECE SENATORA WOŻNICKIEGO

W NIEDZIELĘ, 2-G0 MARCA, 1924 ROKU ' >

o godzinie 1ej po południu #

W SALI MARCINIAKÓW,na Frankfordzie ., ..

 

WNIEDZIELĘ,2-G0 MARCA, 1924 ROKU '

o'godzinie 7:30 wieczorem

W DOMU POLSKIM, 211 Fairmount ave..

 

  



      

2 STRONICA

 

Dzisiaj - Albina. ,
Dzisiaj -- Pogoda

Czeki: 8,510,000.
Przekazy: 8,33,000

RUCH OKRETOW
Przybędą do New Yorku:
Odpłyną : New Yorku:

Sobota: Olympic do Southampton
La Savoie do Havru
President Harding do Bremy,
Athenia do Liverpool
Zgremont do Aleandri
Martiniqua do Kingston,
Pastores do Port Limon
 

ŻNIWO ŚMIERCI
Od Igo stycznie do dzisiaj

«mario w New Yerku
Pod kolami samochodu

  

 

onika miejscowa

 

 

OBRAZKI
NOWOJORSKIE

codziennie szkicuje
WLOCZEGA

Pewne Towarzystwo Polskie w
New Yorku składa publiczne
sprawozdanie finansowe, doku»
ment który powinien być wzo-
rem dla wszystkich Towarzystw
polskich w New Yorku i okoli-
cy.
Towarzystwo to w ciągu roku

Imam 81318 na następujące ce-

   

Weteranom Polskim z r. 1863
roku -- $100,
Ochronce Piłsudskiego we Lwo

wie - 885.
Internatowi Wileńskiemu-$40,
Technikom we Lwowie -820.

 

126 Kalece w Warszawie - $25.
0d Ini i neły Wdowie wŁomży - $10.

53 Wdowie w Wilnie - $20.
04 wódki Wdowie w Przecławiu - $20.
59 Wdowie w Berlinie (Am.)-#5.

Dzieciom strajkujących gorni-
zw o ków w Pennsylvania - 8175.

Zdjęcie filmowe Szkoły Dzieciom na farmę. - $106.
Rady Oświatowej Dzieciom na choinkę - 840.

Polska wytwórnia filmowa „Po-
topol" w New Yorku dokona zdjęć
kinematograficznych z Zarządu, per-
sonelu nauczycielskiego, oroz dziatwy

; towej, w sobotę,
dnia Igo marea, 1924.

Zaproszony został także senator i
Wize-Marszałek Sejmu Polskiego,
Pan Jan Woźnieki, który obecnie bawi
w Ameryce, uby laskawie uświetnił
te zdjęcia Swoją Osobę Zdjęcia te
będą dokonywane przez jednego z za-
łożycieli „Photopol", u mianowicie P.
R. A. Żubra, między godz. Zgą a Scią
po południu przed szkołą Redy O-
światowej przy E. 16-e) uliey i Irving
Place
Wytwórnia ta, ma również wyda-

wać „Miesięcznik Filmowy" ilustru»
jący życie Polonji na wychodztwie,
który będzie wyświetlany nie tylko
w Stanach Zjednoczonych lecz i w
Polsce, mając na celu zaznajomienie
tutejszych ster obcych i rodaków na-
szych w kraju z życiem Polonji ame-
rgkańskiej

  

Zawiadomienie

Niniejszem zawiadamiam, iż
posiedzenie nadzwyczajne od-
działu No. 5, Z, S. P. odbędzie
się w niedzielę, dnia 2-g0 miar-
ca b. r., o godzinie jedenastej ra-
no, w Domu Polskim, pn. 211
Fairmount Ave., wPhiladelphil.
Sprawynader watne.  Obec-

ność wszystkichgzłonków połą-
na.

M. PIANOWSKI, Sekr.
G, 2)

 

FROLIC THEATRE
Nad Amaterdam "Theatre)
Street, West of Broadway
cy i 2:20 i 8:80 wicz.

ga Petrowa
. w "HURRICANE"

Bad 5-76

  

Więcej. śmiechu
oon HMR h Talad

 

 

CHLUBA POLSKI

AEOLIAN HALL WSK"
brid Po POLUDNIU
pryPr,

Ostatai KONCERT w New Yorku
tanactoo,

F R I E D M A N A
Mupnlawnlejezero a Polakich arty»
a AP nz

  

 

wym posta-
KT P Ta

piety 0419 cesnoma nabre
«rss pry ka

«co. ne
jego

  

Dzieciom Japońskim - $10.

Dzieciom Krakowa - $2

Instytutowi -Kościuszko

mu - $133.

1 tak dalej.

Towarzystwo to nie składa się

z miljonerów. -Pruwie wszyscy

członkowie ciężko pracują na u-

trzymanie.
uyznasz to Towarzystwo Czy~

telnil
A TY CZYTELNICZKO? -Czy

nie pragniesz stać się członkinią
Towarzystwa. które TAKĄ robo-

  skie-

prowadzi?
Sprawozdanie zamieszczone bę-

dzie w niedzielnem -wydaniu
„Nowego Świata."

Z balu Tow. Sp. ,Harmonia"
 

Urządzony bal karnawałowy
staraniem najstarszego a także

H1 pruow‘ltcgo na polu sławy
| śpiewackiej T-wa Splewn "Har-
| monja", udał się nader znako-
micie. Sala w Domu Narodo-
wym była zapełniona do tego
stopnia, że miejsca nie było do
siedzenia. Dowodzi to, że exci-
godne rodaczkii szanowni roda
cy popierają T-wo Śpiewu "Har-

monja" i, że wystarczy tylko

ogłosić, że takowe urządza ja.

kąś zabawę, a już swych sym-

patyków zwabi.

Harmoniści składają

ne podziękowanie swym sympa-

tykom, _Również należy się

uznanie dla zacnych towarzystw

które wzięty czynny udział w li-

cytowaniu srebrnych serwisów.

Szczególnie nasze niestrudzone

koleżanki uwijały się jak moty-

le, aby przyjść z pomocą komie

tetowi, który pracy miał pod-

dostatkiem. Temi towarzystwami

są: T-wo Śpiewu "Wanda" z

Bronx i Bukiet Młodzieży Pol-

skiej również z Bronx, na czele

ze swemi prezeskami.

 

 

Artystka filmowa Marion Da-

vies, ktéra zrobila "bit" w fil-

mie "The Little Old New York"

odwiedziła szpital dla chorych

na rupturę i kalek pn. 321 West

42nd St., celem złożenia wyra-

zów sympatji chorym, którzy

się tam znajdują.

 

 

 

Wieczorek Zapustny

urządza

Komitet Pomocy dla Czerwonego Krzyża

W NIEDZIELĘ, DNIA 2-60 MARCA, 1924 ROKU

W DOMU NARODOWYM

19-23 St. Marks Place, New York

Dg tańca przygrywać będzie doskonała muzyka

Początek o godz. 4ej po południu

Wszystkich Rodaków zaprasza KOMITET.

  

NOWY SWIAT, SOBOTA, 1 MARCA (SATURDAY, MARCH 1) 1924

 

W sklepie reefnickim w Brooklynie, N. Y. nieznani zednieje
rozbili kasę i zabrawszy $2,000 gotówki zbiegli przed sprawie-

dliwością
 

Z TEKI REPORTERA

Dzisiaj, t. j. w sobotę, w Do-
mu Narodowym, przy St. Marks
Place, odbędzie się posiedzenie
miesięczne T-wa "Gwiazda Wol.
ności". Początek o godzinie 6s-
mej wieczorem punktualnie, aby
dać możność wszystkim człon-
kom udania się na bal, który
wspomniane towarzystwo urzą-
dza na górnej sali.

T-wo "Nowe Życie" ma wso-
botę posiedzenie miesięczne w
Domu Narodowym, o godzinie
ósmej wieczorem. Obecność
wszystkich członków pożądarti.

„Pieniądze nie są wszystkiem"
-pisał w liście pożegnalnym do
matki znany broker i handlo-
wiec Frederick Pulsifer, z pn.
748 - 5 Ave. Po napisaniu wy-
mienidnego listu Pulsifer poza-
mykał okna, odkręcił gaz i po-
łożył się do łóżka. Nad ranem
znalezlono sztywne zwłoki samo
bójey, który mimo olbrzymiego
majątku nie był zadowolony z
życia, gdyż nie pounds! jednej

rzeczy- & mianowicie: „zdro-

wia".

Podczas przechodzenia nad

rzeką East River, w pobliżu

23rd Street, sanitarjuszka pry-

watna Lillian Allen lat 33, po-

ślizgnęła się i wpadła do wody.

Krzyki tonącej usłyszał dozorca

portowy William Taylor, który

też wyratował Allenową z tople-
li.
 

John Larkin, lat 28, zamiesz-
kaly pn. 2191 Eighth Ave, w
celu samobójczym wyskoczył
oknem ze s#ego mieszkania.
Padając na cementowy bruk po-
dwórza doznał on pęknięcia krę-
gosłupa i złamania kilku żeber,
i zmarł jeszcze przed
ciem lekarza, Przyczyna samo-
bójstwa nieznana. Brat samo-
bójcy twierdzi, że zmarły po po-
wrocie z wojska, w którem był
trzy lata miał chorobę nerwo-
wą i ta prawdopodobnie była
przyczyną jego rozpaczliwego

SPORT

Z Chicago nadeszła wiadomość,
że nasz Staszek Zbyszko, został
pokonany przez „Strangler" Le-

ch o szampionat

światowy, Pub czność zebrana w

olbrzymim Coliceum, nie byla te-

go samego zdania, co i Pat Me

Gill, który był sędzią i który

przyznał Lewisowi wygraną. Po-

licja musiała stanąć murem i wy-

prowadzić sędziego i Lewis'a,
Przyjaciele Zbyszka krzykami

i tupaniem nie chcieli przyznać

wygraną Lewisowi, Zbyszko

sam twierdził po zapasach, że

Lewis uderzył go pod brodę pię-

ścią, zadając mu bokserskiego

„knockout".
Lewis wygrał pierwszy rzut w

 

 

24:25, używając headlock. Zbysz?

ko złożył zaś Lewisa w 7 minu»

tach i 30 sekundach, Ostatni rzut

decydujący właściwie nie miał

miejsca, jeżeli jest prawdą, że

Lewis pięścią uderzył Zbyszka.

W takim wypadku, sędzia powie

nien był przyznać szampionat

y i.  

LISTY DO WŁÓCZĘGI

B'lyn, N. Y., 26. II, 1924.

Szanowny Włóczęgo!

Niniejszem -posyłam $7.00

na operację polskiego chłopca.

Zeszłej niedzieli byłem zapro-

szony na chrzciny do ob. Stani-

sława Szpechera. Bawiono się

cicho i wesoło bez żadnych

awantur jak to często się zda-

rza.

Wtem przyszła mnie do gło-

wy myśl o polskiem dziecku i

zaapelowałem do grona zebra-

nych gości, Złożyli co kto mógł,

aby dopomóc polskiemu dziec»

ku, które żyje w ułomstwie i

którego rodzice nie są w sta-

nie zapłacić wymaganej sumy

za operacj

Zebrani, których było nie du-

że grono, złożyli na cel powyt-

szy następujące ofiary:

Stanisław Szpecher

Adolf Smigielski

$2.00

1.00

   

 

Józef: Zackiewicz ... 1.00

Władysław: Pieslewicz 1.00

$. Kolenkiewicz ...... 2.00

Razem ... $7.00

 

Sumę tę posylam Szan, Włó-
czędze, życząc, żeby jaknajprę-
dzej dopiął celu, to jest zebrał
potrzebną sumę na operację dla
chłopca polskiego.

Pozostaję z głębokim szacun-
kiem,

St. Kolenkiewia, B lyn.

Szanowny Włódłęgo?
Członkowie Chóru  Robotni-

czego Polskiego im. Jana Galla
w Pasasie, N. J. na lekcji śpie-
wu złożyli drobną bezimienną
kolektę w sumie $7.00 na ope-
rację biednego polskiego chłop-
ca, którą przy niniejszem prze-
sylam.
Z szacunkiem,

Stefan Tyburski.

 Oprócz tego otrzymnfio ng po-

 

SMUTNA KRONIKA POLSKA

| Z RÓŻNYCH STRON

 
BATAVIA, N. Y.

Musi zapłacić odszkodowanie

Józef Dzieman, farmer z El-
licot St., mysimocą wyroku są-
du wyższego zapłacić Patricko-
wi Sullivanowi z Batavia $3,500
jako odszkodowanie za ciężkie
pobicie, . gdy w październiku
1922 roku Sullivan przechodził
przez jego farmę.

ST. LOUIS, MO.

Podejrzany o popełnienie
morderstwa

W dole przy drodze w powie-
cie Larimore znaleziono zwłoki
Sama Pallazallo, Włocha, po-
dziurawionę strzałami rewolwe-
rowymi. Człowiek ten nie żył
od kilku godzin. Władze miej-
skie i detektywi przypuszczają,
iż padł ofiarą morderstwa, po-
nieważ wzbraniał się przystąpić
do pewnej unji robotniczej.
Podejrzenie o popełnienie tej
zbrodni padło na Józefa Woje-

wyższy cel ofiary od niżej wy-
mienionych osób:
8. Kwiatkowska, Brook»

  

 

¥. . $2.00
AGłowacka, Hartford

Conn. . .00
A. Z., Ha 25
L G., Hartford, Conn sw „25
S. T., Hartford, Conn. 150

BAMM! $4.00
Czlonkowie T-wa Nows Zycie

z Passaic, N.J. nadesiali przez
ob. F. Wilka:
W.. Wendalowiez . $1.00

  

  

  

   

T. Wilk 1.00
W. Koss . 1.00
W. Flaszyński 1.00
S. Grabiński 1.00
8. Abramowicz 50
$. Waczyński 150
J. Pojanowski 15
M. Rosół 25

Razem .....

 

Choke

Dotycheras $261.50c.
Ty jesteś następny!!!

 

Alderman Joseph R. Smith,

postawił wniosek na posiedzeniu

aldermanów, aby zmienić nazwę

ulicy Harlem River Speed

na Woodrow Wilson Drive.

Wniosek ten spotkał się z
ogólnem uznaniem obradują
cych, Obecnie jest to tylko
kwestja czasu, a będziemy mieli
nową ulicę w New Yorku.
 

 

 

 

Zona uwunieca: krasie wygraja sprawę i 10a 0-
trzymywać alimenta w sumie $1,000 i stąd uśmiech na jej pięknej

W twarzy

wódkę, alias Joe Woods, lat 30,
z pn. 1453 Chambers St. Poli-
cja ze stacji North Market are-
sztowała go i oddała władzom
powiatowym, a te zatrzymają
go w więzieniu do czasu, kiedy
sprawa morderstwa Pallazalla
będzie wyjaśniona. Osadzono
go w węlzieniu w Clayton.

NORTH TONAWANDA, N. Y.

Straszna śmierć dziecka

Siedemnastomiesięczna córecz-
ka małżonków Włodarczyków, z
pn. 109 Ninth St., wpadła głową
naprzód do kubła wrzącej wody
i tak się strasznie oparzyła, że
niebawem umarła. Matka dzie-
cięcia, postawiwszy kubeł z
wrzącą wodą na podłodze w ku-
chni, wyszła do przylegiego po-
koju po szczotkę do mycia po-
dłogi. Gdy weszła z powrotem
do kuchni, ku swemu przeraże-
niu ujrzała nóżki driecka ster-
czące z kubetka.  Przywołany
lekarz oświadczył, że niema ra-
tunku dla biedactwa.

WIECZORKI I BALE

DZISIAJ! DZISIAJ!

Maskarada i Bal "Gwiazdy
Wolności"
 

Centone przez ogół Towarzystwo
Dramatu ! Bratniej Pomocy Gwiazda
Wolności urządza trzydziostoletnią
maskoradę 1 bal w sobotę, dało 1.50
marca r. b, w Domu Narodowym. po.
19.23 Be. Marks Place. Doborowa
musyka polska, drogocenne nagrody
za najpiękniejsze | najoryginalniejsse
kost/umy damskie i męskie oras licz-
ne niespodzianki winny być najlepszą
reklamę dla powyśszej impresy.
Zważywosy, 18 jest to ostatni bal

tego towarsystws tak młodzie fak i
starej winni przybyć tym razem tłum
nie, aby się zabawić iście po staropol.
sku w gronte przyjaciół 1 znajomych
oras członków jednej, z najstarszych
organizacj nowojorskich, jaką jest
Gwiazda Wolności.

Pożegnanie karnawału

w Bronx

Ostatnia niedziela w karnawa-
le zapowiada się hucznie i weso-
ło w Bronx.

Dlaczego? niejeden spyta.
' Otóż odbędzie się tam wielka

zabawa Zjednoczonych Chórów

karnawału. Wmeduelę dnia
2-go marca zjedzie się do Do-
mu Narodowego, w Brox cała
wiara śpiewacza, Chóry żeń-
skie, męskie i mieszane przyja-
dą z pieśnią na ustach i uczue
ciem przyjaźni koleżeńskiej 1
jedności narodowej. Dziarscy
i pełniżycia koledzy i urocze ko-
leżanki rozbudzą żywiołową
wesołość 1 życie.
Zabawa zapowiada się świe-

tnie. Komitet opracowuje pro-
gram zabawy, ażeby goście
ostatnią niedzielę karnawału pa-
miętali przynajmniej rok cały.
Do tańca przygrywać będzie

muzyka słynnego "Japończyka"
kolegi Karlewicza z South
Brooklyn.
Wstęp tylko 50 centów.
A zatem do widzenia 2-g0

marca, w Domu Narodowym, w
Bronx.

  

Wieczorek zapustny

Komitet Pomocy dla Polskiego
Czerwonego Krzyża, urządza w
niedzielę 2-go marca, br. w sali
Domiu Narodowego w New Yor-
ku, tak zwany „WIECZOREKZA-
PUSTNY" o god.: 4ej po pol.

Popieranie zabaw i przedsię-
biorstw Czerwonego Krzyża jest
pracą humanitarną, Liczymy więc
na liczny zastęp obywatelstwa w
dnik 2go marca, w ostatnią nie-
dzielę karnawałową.

Wieczornica „Wandzistek"

Sympatyczny i ogólnie lubiany
chór żeński „Wandzistek" w
Bronx, urządza Wieczornicę, któ-
"ra się odbędzie w poniedziałek,
dnia 3 marca, rb., w Domu Na-
rodowym, przy Courtlandt Ave.,
o godzinie Bej wieczór, Komitet
złgżony z nadobnych i miłych
członkiń chóru „Wanda", podej-
mować będzie gościi darzyć stod-
kim uśmiechem. Być może, że. ..
nietylko uśmiechem, Zresztą, prze
konają się o tem wszyscy, którzy
przybędą na Wieczornicg., bo kig
byl na operetce „Kuzynka z A=
mieryki", w której nasze Wandzl-
stki występowały, ten wie, płk
mile i wesoło u nich zabawić się
można.

Bal „naukę.: Jana II.

 

 

 
Tow. Króla Jana III Sobies-

kiego, grupa 260 Zw. Nar. Pol
w Brons, N, Y. urządza wielki
Bal w sobotę 1 marca, 1924 r.,
o godzinie 7:80 wieczór, w Do-
mu Narodowym, 705-707 Court-
landt Ave., Bronz, N. Y. Muzy-
ka doborowa, Wstęp 50 centów.

$

*NEW YORK-GDANSK
via HAMBURGNajkrótsze połączenie dowszystkich miejscowościw Polsce. Okręty odpły.wan w) may czwartek
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United Amman Lines 4
39 Broadway, -New York
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harmonij

Wielki wybor: sprowadzanych

429 East 14th Street,

  

Polska i Ruska Fabryka

HARMONIJ

Harmonje wszelkich systemów

Warszawskie, Chromatyczne i Piano, wyra»

biamy we własnym składzie. - Gwarantujemy
P) na 10 lat. Wszelkie reparacje i nastrojenia

Piszcie po katalogi

VOLGA ACCORDION MFG. co.

wykonujemy starannie | szybko, --

harmobij, cena od $12 do $60,

New York, N. Y.

 
 

 

WNEDZELE

2-60 MARCA

Zjednocz. Chóry Spiewacze‘
urządzają

Zabawę Rozmaitości

 

WDOMU NARODOWYM
705 COURTLAND AVE.BRONX, NEW YORK

Początek o godzinie 4ej po potudniuDoborowa orkiestra prof. S.Karlewicza - Bogaty programWstep 55¢ z garderoba i War Tax
     

bas,  
Dzisiaj!

 

Tow. Dram. i Brat. Pom.
„GWIAZDA WOLNOŚCI"w nowym Yorku, urządza  

 30-LETNIA
MASKARADE I BAL

W DOMU NARODOWYM19-23 St. Marks PL, New York
Początek o godz. 8ej wiecz.  

. Muzyka Doborowa Polska
Drogocenne nagrody będą rozdane zanajpiękniejsze i najoryginalniejsze

Cena Biletu $1.00
 kostjumy damskie 1 męskie
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Sezonowa Milosc 

 

   (29) (Ciąg dalszy)Lecz nagle uczuła, że pani Warchla-kowska świdruje ją wzrokiem - tak, jakby mówiła „ejże!"i to ją zmieszało zupeł-nie. Zarumieniła się gwałtownie i spuściłaoczy wziemię.Czuła, iż Warchlakowska wtej chwilijej nie wierzyi że zaczyna się dokoła niejsnuć cała sieć fatalnych podejrzeń.Rozstałysię trochę chłodno. Warchla-kowska ciągle zdawała się zapuszczać son:dę do dna jej duszy. - Tuska zaś cofałasię i zamykała w sobie tak, jakby miałajuż coś ukrywać.Nad wieczorem zupełnie niespodzie-wanie powrócił Porzycki.Przyjechał furką, blady, zmęczony,niewyspany i widocznie w złym humorze.Tuska stała w oknie i zobaczywszy gotak nagle, doznała jakby olśnienia.Cofnęła się za firankę, lecz patrzała,jak do Porzyckiego wybiegła Obidowska\ -pytając o męża./ - Poszedł jeszcze dalej w góry - od-rzekł aktor gniewnie, wyjmując z furkiswój serdak, ciupagę i jakieś drobiazgi.A bez co? Bez co... kiedy oni wró-cili? -Nie wiem. Dajcie mi spokój -- zmę-czony jestem... Przynieście mi mleka. Li-stu niema jakiego?a Wszedł do sieni i udał się do swojegopokoju.Obidowska postała chwilę przed cha-łupą, wreszcie zawróciła i szła wolno wstronę szopy. Idąc, dostrzegła Tuśkę w ok-nie. - Widzieli - zapytała - jaki to wy-męczony? I nie hańbi się... To z chlaniawódczyska i z łajdactwa... a jakże...Pokiwała głową i głosem, w którymi drżały łzy, dodała- A wiedzom... mój nie wrócił!I poszła.Tuśce zrobiło się i wstyd i przykro.Tak często myślała teraz o Porzyckim,że aż temi myślami upiększyła sobie jakośjego postać w myśli. Coś słonecznego biłood niego i rozsłoneczniało jej wnętrze. -Lecz oto zjawiał się on sam i był zmęczonypijatyką, hulanką, malał, ginął w wyobra-źni, niszcząc rzęczywistością to, co już za-czynało nabierać pewnego promieniowa-nia i jasnej, pogodnej mz_|| Ska poczuła
do siebie żal, iż dała się unieść jakiemuś

L niezrozumiałemu prądowi. Ścigała go my-
$lq wrod gencjan, ztologlowia, lub szarych
złomów i kłębów mgły. - Odsuwała tą de-
koracją natrętne myśli o obecności „strzy-
goniów". A to „chlanie", ta bladość -
przywodzi ich korowód na pamięć. Wstyd!
Wstyd!...

Postanawia nagle wrócić do rzeczywi-
słości.

Wzrokiem szuka Pity.
Widzi ją, jak stoi oparta o żerdź. Jasne

jej włosy, rozpuszczone, rozsypały się, jak
źle związany snop zboża na tle granatowe-
go żakieciku. Dokoła niej panny Warchla-
kowskie coś mówią żywo, smlen się, gesty-

kulujg. Piła stoi między niemi nierucho-
ma. Twarzyczki jej nie widać, bo jest o-
parta o żerdź przydrożna pleckaml Widać
tylko jak kurczy się jakośi głowę w ramion
ka wtula ruchemstrwożonego ptaszka.

Tuska czuje się zadowoloną z
nienia obowiązku macierzyńskiego. Dała
Picie ową rozrywkę, o której mówił lekarz
i to rozrywkę odpowiednią, przyzwoitą i
godziwą. Sama zaś musi wypełnić
ki dobrej żony. Siada przy stole, rozkłada
teczkę i pisać zaczyna,
- „Kochany mężu! List twój otrzy:

malam. Cieszę się, że jesteś zdrów i chłop
cy także. - Co do naftaliny, to przyznam
ci się, iż straciłam w nią wiarę, odkąd prze-
czytałam, że właśnie mole mnożą się w na-
ftalinie. W każdym razie wdzięczna ci je-
stem za to, że zająłeś się futrami. Z palmą

» większa bieda i sądzę,
J tak dalej płyną sznury/zim liter, oma-

wiających kwasne futer, palm. fikusa, ma-
teraców, przyjęcia nowej sługi. Dalej na-
stępuje pochwała pani Warchlakowskiej,
dalej słowo o Giewoncie, któryjest bardzo
„ładny" - dalej..,

._
)

   

 

Kleją się zdania, choć napozórpłyną

z łatwością. Co więcej, Tuska spojrzała na

list męża. Dwie stroniczki. Byłoby niegrze-
cznie, aby ona napisała mniej. Musi więc

wypełnić te obie stroniczki.

Nagle - pod oknem ślicznie ktoś gwiż-

dże tę samą kanzonę, którą śpiewali idący

drogą aktorzy. Przez muślin firanki Tuska
dostrzega Porzyckiego, jak ubrany w

świeży kostjum, umyty, odświeżony, wy

szedł przed dom i włożywszy ręce w kie-

szenie od kurtki, stoi, rozglądając się do-

koła. Dziwi sig Tuska tej metamorfozie,

Znów jest wesół, rumiany, świeży, silny.
Znówbije od mego temperament, zdrowie
i rozradowanie do życia, Tuska mimowoli
przestaje pisać i siedzi zapatrzona wpo-

Coś ciągnie jej wzrok i przyku-
ie czuje, że uszy jej zaczy

nają pałać gorączkowo.
Nagle - widzi, jak Porzycki przecho-

dzi przez drogę i kieruje się ku grupie, „ło-
zonej z Pity i panien Warchlakowskich.
Staje przy żerdzi i mówi coś, lecz co -
Tuska, pomimo wielkiej, przedwiecznej ci-
szy, dosłyszeć z głębi pokoju nie umie. Sły-
szy tylko głos podniesiony i widzi kołysa-
nie się postaci Porzyckiego. Panny War-
chlakowskie patrzą na niego zdumione,

 

 

  

„wreszcie, jako stadko kuropatw, rozbiega-
ją się i wpadają do domu. Pozostaje jedy-
nie Piła i Tuska, zdumiona widzi, jak dzie-
cko zgina się, przesuwa pod żerdzią i wy-
dostaje na drogę. Tam zatrzymuje się przy
Porzyckim z opuszczoną głową i wykony-
wuje ruchy, jakby rozgniatała łzy na rze-
sach. Porzycki, pochylonynad nią, coś mó:
wi, ona mu wreszcie odpowiada. Chwilę za-
mieniają z sobą słowa. Wreszcie aktor bie-
rze dziewczynkę za rękę i prowadzi po-
woli do chaty. Ona idzie powoli, smutna i
gdy zbliżają się do sadyby, Tuśka widzi, że
Pita płacze.

Cala ta scena wprawia Tuśkę w zdu.
mienie, irytuje niewypowiedzianie. Czego
się ten człowiek miesza znów pomiędzy
dziewczęta? Czego on chce od Pity? Dla-
czego ją prowadzi do domu? Dlaczego ona
płacze?

Czuje, iż powinna wstać, wyjść na-
pnecxw nadchodzących, inaczej on wejdzie
do jej mieszkania razem z dzieckiem, lecz
poprostu jest jak sparaliżowana i doznaje
wrażenia, jakby czuła niebezpieczeństwo,
a kroku naprzód postąpić nie może. I rze-
czywiście do niej siedzącej powoli zbliża
się to oczekiwane a grożne. I ona biernie
musi mimowolnie czekać, patrzeć, wysłać
duszę na powitanie. Lekkie pukanie.

Do pokoju zaraz wchodzi Porzycki,
trzymając ciągle za rękę spłakaną Piłę.
Dziecko pobladło i jest widocznie bardzo
wzruszone. Aktor kłania się z wielką swo-
bodą Tuśce, która milcząc, z trudem pod-
nosi się z krzesła.

I słoi tak naprzeciw niego bardzo
strojna, w muślinowej białej sukni, w du-
że białe róże. Całe masy falban opływają
ją u dołu, a ona z nich wykwita, jak smu-
kły cyprys z klombu róż hmbch

- Pani daruje - mówi z dużą swo-
bodą aktor - że właściwie nieznany, mie-
szam się w te sprawy, ale, poco pani po-
zwala, a nawet każe tej panience bawić się
z temi błażnicami w tych czerwonych szpen
cerach?
- !!!
- Tak, proszę pani - błażnicami i

szelmami. Niech się pani nie gorszy no:
jemi wyrażeniami, ale to już tak u nas
aktorów. Mówisię, co się myśli. Więc pro-
szę pani, to są błażnice, indyczki i szelmy.

- Proszę pana... to są córki pani
Warchlakowskiej, osoby...
- Dobrze, dobrze... mamusia kołtun-

ka in summo gradu, a panienki takie same.
Czy Warchlakowska, czy Prosiątkiewiczo-
wa, czy inny djabeł, zawsze nie warte cało-
wać psa w nos.

- Och!...
- Tu niema ani och, ani ach! Czy pa-

ni wie, dlaczego ta śliczna panienka pła-
cze? Pani nie wie... A ja wiem. Ja wysze-
dłem na drogę, stoję i słucham. Myślę, co
też te panny mogą z pani córką mówić. My
ślałem bezeceństwa... Co pani tak na mnie
patrzy? Przecież to w takiem przedpieklu
to nie kupić, bo widzę panna Pita ma czer-
wone uszka i co§ minka strasznie niepew-
na, Słucham... i dolatuje mnie słowo jed-
no... drugie... Aż we mnie krew zawrzała,
Fram wie, czem one pani małą torturowa-

- Nie mam pojęcia To są dzieci do-
brze wychowane...
- Właśnie, można się zachwycać la

kiem wychowaniem!
Te blaznice wygadywaly ostatnie słup

stwa na panią, a dziecko tego wszystkiego
słuchało,
- Co? Jak?

&Chsdduxnuumn

 

 

 

Putt Mossman z Jowa, będzie
brał udział w konteście rzucania
podków mającym się odbyć

w Lakeworth, Fla,

ZAWIADOWIENIA

PASSAIC

Tow. Chór Robotniczy im.
Jana Galla

 

T-wo Chor Robotniczy im. Ja-
na Galla, w Passaic, N. J., urzą-
dza w sobotę. dnia 1-go marca,
na sali ob. Tulpana, pn. 149 Mon-
roe Sł. wielką zabawę taneczną,
na którą szan. polonję z Passaic
i okolicy zaprasza się.

Początek -o godzinie
wieczorem.

szóstej
 

Polski Uniwersytet Ludowy

Siedemnasty z rzędu wykład
P. U. L. odbędzie się dnia 2-g0
marca, t. j. w niedzielę, o godz.
7-ej wieczorem, w sali Y. M. C. A.
obok czytelni (Library), przy 3ej
ulicy, Wykłodać będzie ob. H.
Liwacz na temat: Obowiązki ro-
dziców względem wychowania
swych dzieci,
A zalem, temat powyższy jest

bardzo aktualny, wobec czego po-
żądanem jest, ażeby jaknajwięk-
sza ilość ojców i matek zainte-
resowoła się miniejszym wyltła-
dem i gremialnie przybyła wy-
słuchać takowego.

„K. Ożga, sekr.

TRENTON

Wniedzielę 2-go marca r. b.,
o godzinie 7:30 wieczór, w State
Normal School, z łona Polskiego
Uniwersytetu Ludowego, da po-
uczający wykład dr. B. H, Ta-
deusiak na temat: "Pierwsza
pomoc w nagłych wypadkach".
Będzie to drugi wykład dr. B.
H. Tadeusiaka w tym roku wy-
kladowym.

Sekretarz P. U. L.

BROOKLYN, N. Y.
Niedziela zapustna

W dniu 2go marca, 1924 r. t. j.
w ostatnią niedzielę karnawało-
wą, odbędzie się w sali Pułaskie-
go, 66 North 7th St., w Brookly-
nie (Williamsburgh), staraniem
74 Koła Pól. Stronn. Ludowego
„Wyzwolenie", Przedstawienie i
Bal

 

 

 
 

Znane chlubnie i ogólną sym-
patją cieszące się Tow, Dram. im.
Henryka Sienkiewicza odegra na
scenie Obrazek ludowy ze Spie-
wami, pl. Zrękowiny u Druzgały.

Reżyserja i aktorzy - amatorzy,
po odbytych próbachi starannych
przygotowaniach, dają rękojmię
że publiczność polska na zakoń-
czenie karnawału dozna zupełne
go zadowolenia w atmosferze
szczerego humoru i wesołości.
Muzyka doborowa - grać do

rana jest gotowa.
Ceny miejsc 35 i 50.
Początek o 5:30 przed wiecz.

 

Wiadomości z New Jersey

   
JERSEY CITY

Polski Uniwersytet Ludowy

W niedzielę, dnia 2-go marea,
o godzinie szóstej po południu.
w lokalu P. U. L. pn. 578 Jersey
Ave, wygłosi dr. T. M. odczyt
na temat: Udział Polaków w hi-
stoji i rozwoju Stanów Zjedno-
czonych Ameryki Półonenej
Wstęp «rolny. "Obrazki świetl.

ne.

 

 

M. OSTROWSKA.
Kierowniczka.

Coś nowego -

Baczność rodacy i rodaczki w
Jersey City i okolicy.  T-wo
Drugi Pułk Czerwonych Huza-
rów, Grupa 68 Z. P. na W. urzą-
dza na wielkiej sali Victory Hall
róg York i Henderson St., w
ostatni poniedziałek karnawału,
t. j. 3-0 marca 1924 roku wiel.
ki bal. Początek o godzinie 7:30
wieczór. Do tańca przygrywać
będzie znakomita orkiestra pol-
sku Komitet stara mę wszyst-
kiemi siłami, aby gości ubawić.

Zapraszamy: więc wszystkie
polskie towarzystwa i organiza-
cje oraz wszystkich rodaków i
rodaczki, aby przybyli jak naj-
liczniej, żeby w gronie przyja-
ciół i znajomych spędzić ostat-
nie chwile karnawału.
Komitet z góry dziękuje go-

ściom za liczne przybycie.
Z bratniem pozdrowieniem,

KOMITET.
 

Nowy bill Złonczewskiego

w stanowej Legislaturze I
 

Kilka dni temu, poseł Zlon-
czewski do stanowej legislatury
wniósł nowy bill, na mocy któ-
rego władze miejskie poszczegól
nych miast, mogłyby dawać li-
cencje teatrom, restauracjom itp.
dla robienia intresu w niedzielę.
Bill ten tak dalece się podoba
byznesistom, że nazywają Złon›
czewskiego „ojcem nowego bilu
niedzielnego" i przepowiadają bi-
lowi powodzenie w stanowej le-
gisłaturze.

NEWARK

(Dół miasta)

Po raz pierwszy w dole mia-
sta Newarku, Trupa Amatorska
urządza bal maskowy, w sobotę,
dnia 1-go marca 1924 roku, w
sali Fifth Ward Academy, pn.
103 Jackson St, Newark, N
Początek o godzinie 7:30 wie-

czorem.
Muzyka miejscowa.
Ceny biletów 35 centów.
Cztery nagrody będą rozdane

za dwa najpiękniejsze i dwa naj-
oryginalniejsze kostjumy.
Mamy nadzieję, że szan. roda-

cy i rodaczki zaszczycą nas swą
obecnością, gdyż będzie to jeden
z najwspanialszych balów, jakie
się odbyły na dole miasta. Ko-
mitet ze swej strony - dołoży
wszelkich starań, aby ten bal
długo pozostałw pamięci.
O liczne przybycie uprasza,

KOM

 

 

ITET.
 

Ważne posiedzenie
 

Nadzyczajne posiedzenie dyre-
kcji Polskiej Spółki „American
Department Store", odbędzie się
w poniedziałek, 3go marca, w
Polskim Domu Narodowym, 48
Beacon St
Wszystkich dyrektorów upra-

szam o przybycie na godz, Sing
wieczorem.

 R. A. Borkowski, sekr.

 

Klub życia

Wsobotę dnia 1-go marc, od-
będzie się Wielki Bał w Polskim
Klubie Oświatowym, 255 Court
street.
Zadowolenie dla wszystkich.

R. A. B.
 

Baczność Koledzy Klabowcy

Posiedzenie nadzwyczajne Klu-
bu Życia odbędzie się dnia 20go

tego, br. o godzinie Se) wicezo-
rem na sali Domu Narodowego,
48 Beacon St. Sprawy bardzo waż
ne, przeto obecność każdego ko-
legi jest: wymagana.
Z szacunkiem

St J. Nizatowski, sekr.

  

 

"Dziesięć antomoblh w kolizji

Trzech: mężczyznzosiało nie-

bezpiecznie ranionych, dwa auta

zniszczone doszczętnie | osiem

innych znacznie uszkodzonych w

wypadku na drodze kolo Kear-

ney, w miejscowości znanej ja-

ko „dead 'mean's curve", nieda-

leko Herrison, wczoraj po polu»

dniu.

Rannymi sa: David Leahy, lat

26, z pn. 168 New York Avenue,

Union, Hill, N. J.; Frederick

Williams, let 42, z Union Hill,

. J.; Tomasz Topola, lat 48, z

Union Hill, N. J

Pierwszy wypadek miał miej»

sce, gdy automobil, kierowa-

ne przez Williams'a, zderzył  

się z drugim trockiem, którym

kierował Franciszek Topola.

uniewinniają się tem, że

nie mogli dobrze widzieć z po-

wodu mgły. W kilka minut po

osiem innych automo-

bilow jadących z obu stron dro-

gi wjechały na rozbite trock'i,

powiększając katastrofę. +

 

Bilety na operę Halkę są pra-
wie wszystkie sprzedane. _Kto

chce zdpewnić sobie miejsce,

winien pospieszyć się i nabyć

dla siebie bilet. Jeszcze jest. pe-

wna ilość dobrych miejsc nie

sprzedanych,
 

Arthur DuBois, z pn. 111 Wil-

Iiam S., został wczoraj ogołoco-

ny z $23, gdy zaczepiło go 2-ch

bandytów Murzynów, przy Qui«

man St. Z dobytymi rewolwera-

mi, bandyci kazali mu podnieść

ręce, poczem przulrząśh mu. kie-

 

 
Telefon, Waverly 4521

Dr. Jozef Michalski

Były Major-Lekarz Wojek Polskich

14 Belmont Avenue
NEWARK, N. u.
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LEON BANACH

amm-u Chera,wrenorycznych
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;<tar wdosóń

Ave. naprzeciw Stała Tostro.
   
 
 

Wstęp 35 centów
O liczne przybycie uprasza

BACZNOŚC RODACY W BAYONNE, N. J.!
Klab Kazimierza Pułaskiego, grupa 268 Unji Polskiej

urządza

WIELKI BAL

W NIEDZIELĘ, 2-60 MARCA, 1924 ROKU
W SALI SOUTH HUDSON, róg 52 ulicy i Broadway

W SALI SOUTH, róg 52 ulicy i Broadwi
MUZYKA DOBOROWA POLSKA PROF. JANA ULIXSĘIEGO

WIELE KOSZTOWNYCH RZECZY DO ROZGRYWKI

Początek o godz.3po poł.
NITET.
 
 
 

OPERETKĘ

Śmiech do łez

_„PORAZ DRUGI W BLOOMFIELD!!

Teatr Polski z New Yorku
pod dyr. T. Wandycz i W. Ochrymowieza

wystawia

CZAR MUNDURU
W 3 AKTACH

OPERETKĘ

Piękne śpiewy i kuplety

 

 

Wystąpi cały zespół Teatru Polskiego na czele p. MARJEWSKA

Bilety do nabycia w Domu Złączonych Towsrzystw i w biurze realnoś

1 p. PTAKOWSKI w rolach głównych

+WNIEDZIELĘ, 2-00 MARCA, 1924 ROKU
Początek o godzinie 8-ej. wieczorem

W AUDITORIUM BIAŁEGO ORŁA
41 Myrtle Avenue, Bloomfield, N. J.

ciowem p. K. Ciehockiego, 458 Broad St.
PROSIMY 0 PUNKTUALNOŚCI
 
 
 

   

Narhert Berti, Ekspert Brylantow ave.esti.

I. JA.] W Mała wpłata zapewni: Wam, którybądź

n
cz BRYLANTACH, ZEGARKACH I BIŻUTERII
Przysłużybsię trzem generacjom klidichléwi gotowy do

Kupcie Wartościowy

Prezent na Pamiątkę

artykuł
miBerth jest znane nietylko w Newarku, ale w ololiez»

miastach i stanach z powodu wyższości gatunku w je»

zrobienia przysługi
44-16 Springfield
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Pierwszy w Newarku
Jutro! 

 

 

POLSKI BALET

w aktach - 50 -tancerek na scenie

Goścmny wystep.p. LUNI NESTOR_
Z JEJ SZKOLA BALETOWA Z NEW YORKU I NEWARKU

W KRUEGER'S AUDITORIUM przy Belmond Ave.
BILETY WCZEŚNIEJ DO NABYCIACZŚ'TEŚEt wo Coundde.lubie Oswiatowym, 255 Court St., wD N ft
„Quo Vadis"i u p. Kcmpuyńjkzqo: 54 przy Belmont ave. ww Doma Narodowym, w restauracji
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Avenue

"Cpl-Q. Greenpoint 0038

BEZMIAR KLAMSTWA

Główny organ „Chjeny" w Pozna-

niu „Kurjer Poznański", w jednym z nu-

merów, które wczoraj otrzymaliśmy, pi-

sze:

„PPP (Pogotowie Patrjotów Polskich)

było organizacją nawskróś prowokatorską.

Organizatorami i kierownikami jej byli lu-

dzie w bliskich pozostający stosunkach" z

kołami socjalistycznemi (!!). Pod pozorem

haseł pseudo-narodowych usiłowano zwabić

bezkrytyczne i naiwne elementy, z których

by można było w odpowiedniej chwili uczy»

nić cel ataków, skierowanych na cały obóz

narodowy.

Wszystko zaś jedynie dlatego, aby od-"

ciągnąć uwagę od własnych organizacyj

konspiracyjnych"

Należy zwrócić uwagę, że „Kurjer
Poznański" jest pismem starem i poczyt-
nem. Reprezentuje całkiem określoną gru
pę polityczną narodowej demokracji, któ-
ra w Poznańskiem posiada poważne siły
i znaczenie. Wobec tego, powstaje natu-
ralne pytanie, jak ludzie mogą wierzy
czytając bezczelne i oczywiste kłamstwa?
Jak może © vtelnik „Kurjera Poznańskie
go" c jeden z filarów i wo-
dzówP. P P. (nonzmskl były organiza-
tor „legjonów" pod opieką caratu, jest
zbliżonym do P, P. S. „Jewicowcem".

Jak może ktokolwiek uwierzyć, że ks.
Oraczewski, drugi filar P. P. P. brata się
z socjalistami.

Kto uwierzy, że do socjalistów idejo-
wo zbliża się ks. Godlewski, generafWro
czyński, albo np. prowokator i szpieg
Skrudlik.

Dla postronnego człowieka, niepodo-
bieństwem jest wyobrazić sobie, chociażby
Conan Doyletową łączność organizacji
określonej wyraźnie jako spiskową i fa-
szystowską, z Polską Partją Socjalistyez-
ng, na której niema cienia zarzutu jakie]
kolwiek roboty konspiracyjnej przeciw
państwu.

Lecz są widocznie ludzie, którzy nie-
tylko kłamstwa .,lxurjcra Poznańskiego"
czytają, lecz wiedzac, że sa to kłamstwa,
świadomie je tolerują.

Nie można inaczej tłumaczyć toleran-
cji mas cnlancuh wobec oczyvuslvch
fałszów. A trzeba również pamlglac, ie fal-
sze te przedrukowują inne pisma, jak np.
tutejsze wydziałówki na wychodztwie. Po-
dają k. laku ,, niezbita prawdę", podlewa-
jąc własnym sosem polsko-nmervkanśklm

Niedawno, wszystkie pisma wydziało-
we pr7cdrukouały z. warszawskiej „Dwu.
groszówki" wykradziony z ministerjum
wajm „raport poufny", w którym
gowie donieśli wojewodzie Gałeckiemu w
Krakowie, o mającej nastąpić rewoluojl na
której czele stanie Piłsudski i wybitni ofi-
cerowie. Ten dokument wplegowakl rzecz
prosta od A do Z kłamliwy i oszczerczy,
schowany został do szufladki za rządów
Witosa. Byt tak pohmrme glupi, 2e na-
wet chjenskie nie edwa/yw sig na
robienie z niego jakiegokolwick 'uzytku.

Teraz, endec .,r'|p0rt poufny" wy

kradli i najpodlejsze z pism „chjensklch*
w Warszawie podjęło się dokument opubli-
kować. Sprawa oparła się o Sejm. Mi-
nister wojny, wówczas Sosnkowski, odpo-
wiadnjqr. na pytanie posłów, między inne-
mi powiedział:

„Wiadomości te - mówi dalej - które
poufnie nadeszły do województwa, są nie-
godnem głupstwem, Tak samo odnosił się
do tego rząd poprzedni, skoro przeszedł nad

  

  

  

 

 

 

 

 

  

  

Żaden z oficerów, wymienionych w tym ra-
porcie nie dał podstawy do formułowania
zarzutów tak hańbiących. Oskarża się ich
o najcięższą zbrodnię, jaką może popełnić
Polak...

doniesieniem tem do porządku dziennego. |
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Wobec tak smutnych zdarzeń muszę
odczuwać głęboką troskę o stan moralny
armji, Przecież cały pułk 40 czyta, że do-
wódca jego organizuje zamach stany. Setki
oficerów czytają nawzajem o sobie potwor
ne rzeczy, których 1 tysięczna. wystarczy-
łaby, gdyby była prawdziwa, aby sobie nie
podawać ręki, a 1 tysięczna, aby zapełnić
kryminały, Rząd stol na stanowisku, że
wszelkie konspiracje w wojsku lub udział
w wojskowych konspiracjach, choćby dzie-
cinnych, powinny być tępione z całą bez.
względnością, a oprócz tego stan moralny
armji musi być strzeżony, honor i cześć
ludzka nie mogą być kładzione na hustaw-
kę polityczną".
Lęka się dzisiaj „Chjena" w. Polsce

toczyć otwartą walkę z rządem, jak to czy-
nić zwykła. Zgrzyta zębami, w której ce-
luje, do orgji kłamstwa. Nie przebiera
w. środkach, xxthodząc ze znanego zało-
lema. że skoro się pluje bezustannie, to
przecież cośz tego plucia na przeciwnikach
pozostanie.

Metody tej mamy próbkę w ostatnich
lggmlmach tutaj na wychodztwie.

Mizerne, bez żadnych wpływów i zna-
czenia pisemko, wvslqplło z. kłamstwami
i kalumnją przeciw gościowi z kraju, wice
marszałkowi senatu Rzeczypospolitej, czło-
wiekowi szanowanemu nawet przez par-
tyjnych przeciwników.

Bezmiar kłamstwa. Brud i obyda zda-
je się, wciskają się wszystkiemi porami w
organizm połuzćnslwa

Bo nie o to chodzi, że jakiś zdepra-
wowany i zidjociały pismak, wyzyskując
brak odpowiednich praw, obrzuca błotem
uczciwego człowieka. Chodzi o fakt o wie-
le-smutniejszy, że spoleczenstwo nikczem-
ne płody chorych mózgów czyta, często
stosując pobłażanie tam, gdzie trzeba zelaz-
nej miotły. wb.

BONUS DLA WETERANÓW

Podczas, gdy w Washingtonie toczy
sig od pięciu lat obrzydliwa walka, czy dać
bonus weteranom armji Stanów Zjedno-
czonych z wojny światowej, czy go nie dać,
legislatura stanu nowojorskiego, uchwaliła
przed dwoma dniami 45 miljonówdolarów
na bonus, który weteranom stanu nowo-
jorskiego zostanie wypłacony.

Każdy, kto słuzył w armji Wuja Sama
w okresieod 6 kwietnia 1917 r. i 11 listopa-
da 1918 r., otrzyma 10 dolarów za każdy
miesiąc »łuzbw z warunkiem, że ogólna su-
ma na jednostkę nie wypadne ponad 150
dolarów. Ażeby uzyskać tę sumę, stan no-
wojorski wyda specjalne bondy, wolne od
podatku wojennego.

Aplikacje o bonus muszą być wnie-
sione do komisji, która zostanie w najbliz-
sze] pr7yszłusc1 powołaną, do 1-go lipca
1925 ro!

Stannowaprskl spełnia obowiązek
wobec weteranów. Czy spełni go kiedykol-
wiek rząd federalny, względnie inne sta
ny?
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OKUPACJA RUHRY JEST SŁUSZNA

Taką opinję o okupacji Ruhry przez
Francję wydał jenerał C. G. Daves, ekspert
amerykański w sprawie odszkodowań wo-
jennych, biorący udział w specjalnej ko-
misji aljanckiej, której zadaniembyło zba-
danie sytuacji ekonomicznej Niemiec i o-
kreślenia zdolności płatniczej państwa i na-
rodu niemieckiego.

Opinja jen. Daves'a ostatecznie obala
dotychczasowe twierdzenia przyjaciół Nie:
miec, uporczywie podtrzymywane przez
głównego szampjona bolszewików, Niem-
cow i polityki Lloyd Georgeów potenta-
ta prasowego p. Hearst'a.

Trzeźwy i praktyczny amerykanin,
nie rozumiejący wykrętnej polityki agen-
tow międzynarodowego warcholstwa,
szczerze i otwarcie przyznał rację Francji.
tym samym połępiając politykę Niemiec i
ich przyjaciół.

»

WITOS NIE PRZYJEDZIE

Sekretarjat „Plasta" w Polsce zaprzeczył po-
głoskom o wyprawie Witosa do Ameryki. Mi-
mo zachęcających zaprosin zestrony naszych
wmnnłowców, którzy w rocznicę paktu lancko-

obiecali pr 6. sute
wielkanocne, Witos zmienił zamiar i do wycho-
dztwa nie przyjedzie.

Natomiast rwie się do Ameryki „obywatek
hawajski" senator Lejsor Louis Hammerling. Ten
stanowczo chce i pokazać, że nie lęka się
nieprzyjemności, jakie go mogąęspotkać w kra-
ju, gdzie został oskarżony o krzywoprzygięstwo
1 inne brzydkie rzeczy osobiste i nieosobiste.
Może jednak I p. Hammerling w zapale podróż-

niczym ostygnie, skoro się dowie, że pewien se-
nator Stanów Zjednoczonych, o którym osobno
napiszemy, zapowiedział aresstowanle ,,obywa-
tela hawajskiego" przy lądowaniu jego na ląd
amerykański. Byłby to prawdziwy skandal i do-
tykający nie ósobę Harmmerlinga, która fest ma-
łoznacząca, (lecz Sejm Reczypospomej 1 honor
Państwa polskiego,

/
 

 

 

 

POCZTA przyniosła nam wia-
domość o niezwykle entuzjastycz
nem przyjęciu senatora Woénic-
kiego w Paryżu. „Polonja" pary
ska między innemi tak pisze z o-
kazji przyjazdu senatora:

„Nie wątpimy, że rodacy na.
si w Paryżu, a przedewszyst.
kiem robotnicy z najbliższych
okolic powitają serdecznie sena
tora Jana Wożnickiego, który
broniich praw w kraju, a czy.
ni to tak szlachetnie, że nawet
wśród przeciwników politycze
nych zdobył sobie rzetelny sza-
cunek. -Zresztą, bez -względu
na przekonania polityczne, ucz
cijmy dostojnego gościa jako
wicemarszałka Senatu, przed.
stawiciela izb prawodawczych,
Że senator Woźnicki zdobywa

sobie serca nawet swych przecie
wników, tego dowodem są jego
wiece, na które licznie przybywa
ją wierni parafjanie często z za-
miarem rożbicia wiecu „lecz prze
mówienia senatora wypalają jad
z ich serc, zastrzyknięty przez
zwyrodniałych _przewodników
świeckich i duchowych.
Objaw nad wyraz pocieszają

cy. Destruktywna robota 2ywio-
łów wstecznych wydaje wręcz
odwrotne rezultaty. Posiew nie-
nawiści do sprawy ludowej i jej
szermierzy, rzucony w poczciwe
serca chłopa i robotnika pol.
ręką zbrodniarzy moralnych, wy
daje owoc miłości. Jest to do-

 

wód, że lud polski jest moralnie }
zdrów, a jeśli Idzie za swymi
wrogami w sutannach i ich świec
kimi służkami, to tylko przez
nieświadomość. Uświadomienie
więc ludu jest kardynalnym obo-
wiązkiem, Wiece senatora Wot
nickiego przyczyniły sig do tego
uświadomienia w wielkim stop-
niu. Trzeba jednak przyznać, że
nie cała zasługa w tem należy się
senatorowi, bo dość poważną ro-
lę w oświeceniu poczciwych pa-
rafjan odegrali oszczercy senato-
ra. Ludzie szli na wiece senato-
ra Woźnickiego, bo chcieli sig
przekonać jak wygląda ten „stra
szny" człowiek. I o czem się
przekonali? Przekonali się, że
sen. Woźnicki jest przyjacielem
i obrońcą ludu, że nie jest cie-
snym partyJnikiem, a poblazli-
wem ojcem dla wrogów ludu i
Polski. (Zdaniem naszem, na-
wet za pobłażliwym.) Przekona»
li się również, że wstecznictwo
na słabych oparte jest fundamen
tach, jeżeli chwyta się NĘDZNEJ
I PODŁEJ BRONI!  OSZCZER-
STWA w walce z wyzwoleniem
ludu, do czego samo publicznie
się przyznaje.

Wiece senatora Woźnickiego
dowiodły namacalnie i niezbicie,
że wstecznictwo na wychodźtwie
bankrutuje zupełnie, Praca Le-
wicy wychodźczej nie poszła więc
na marnę. Mur ciemnoty i zaco-
fania wali się pod naszemi ude-
rzaniami. Bijmy w niego kon-
sekwentnie a wytrwale - do o-
statecznego zwycięstwa Prawdy
i Postępu.

POCZTA z Polski przyniosła
nam wiadomość, iż .sekretarjat
„Piasta" oznajmił, iż wszelkie
pogłoski, podane przez prasę w

NA MARGINESIE DNIA

HAKIBEY   

sprawie wyjazdu Witosa do A-
myrki, są pozbawione wszelkiej
podstawy, A więc przysłowiowy
zachwyt cielęcy prasy wydział.
z przyjazdu Witosa, zamieni się
w płacz i zgrzytanie zębów. Nie
będzie Wincęnty jadł wydziało-
wego jajka wielkanocnego, jakie
przygotowali mu kamerdynerzy
mistrza Ignaca - Orłowscy, Przy
prawy i Boruchy. Ciekawe, co
będą porabiali obecnie „ministro-
wie" Witosa, których miał przy-
wieść ze sobą do Ameryki dla
większej kompromitacji Polski?
Może głowacze wydziałowi, któ-
rzy wyzywali Witosa za czasów
jego pierwszych rządów od ko-
niokradów, a dzisiaj kreowali go
na zbawcę Polski, zechcą sprawę
tę wyjaśnić?

 

WITOS od czasu niemoralnego
związku z Chjeng, cletp! na man-
ję tworzenia „większości pol-
skiej". Ostatnio Wincenty pali
koperczaki do konserwatystów
krakowskich, Zaloty te jednak
idgemu tak gladko, jak po gru-
dzie, pomimo, że Obiecuje kon-
serwatystom, iż w razie dojścia
związku do skutku, przeniesie
stolicę z Warszawy do Krakowa.
Oferty tej konserwatyści nie
przyjęli, radząc Witosowi zwró-
cić jeszcze raz swe afekty do pa-
nienki Chjenki.
 

W NIEMCZECH nastąpił „po-
kój boży" pomiędzy faszystami
i komunistami. Ogniwem łączą-
cem te dwa skrain~ odlamy spo-
leczenstwa, jest nienawiść do De-
mokracji. Komuniści swoją mi-
łość do faszystów posuwają na-
wet tak daleko, że udzielają im
poparcia finansowego.

kkk

Dotychczasowe śledztwo w spra
wie spisku faszystowskiego w
Polsce dowiodło również łączno-
ści komunistów z faszystami. -
Być może, że dalsze śledztwo uja-
wni więcej szczegółów, stwierdza
jących pokrewieństwo tych
dwóch wrogów Dmokracji.

SPONIEWIERANI przz ende-
ków faszyści polscy dostąpili o-
becnie rehabilitacji. Filar ende-
cki poseł Kozieki wystąpił na
trybunie sejmowej z apoteozą fa-
szyzmu. Dzisiaj już PPP nie jest
organizacją wywrotową, pepe.
powcy nie są już dzisiaj smarka-
czami w oczach endecji, lęcz szcze
rymi patrjotami. Zupełnie jak z
mordercą Niewiadomskim. Ca-
ła endecja ogłosiła go za warja-
ta, a dzisiaj w mordercy czci
świętego, bohatera i patrona zje:
dnoczonych wsteczników i anty-
państwowców. Witos: wyzwany
przez endeków od koniokradów,
jest dzisiaj największym mężem
stanu w Polsce, najgorętszym pa-
trjotą. -
Wobec kameleonowej natury na-

Dobrze równie, bardzo dobrze
uczynił poseł Rudziński, zwra-
cając się do inteligencji z wczwa
niem, by nie bawige sig w chi-
mere własnego programu, czynie
ła akces do partyj istniejących
a mówiąc prościej, by wyrobnik
intelektualny zespolił wysiłek
swój z wielką armią wyrobnic-
twa wogóle. Paryż jest w istocie
wielką skłalnicą, gdzie butwieje
w bezczynności lub schodzi na
psy z nędzy zbył znaczny pro-
cent polskiej inteligencji in par-
tibus.
Zyezymy tylko inicjatorom te-

go świetnie pomyślanego i prze-
prowadzonego zebrania, by uwa-
zali je za wstępnykrok do dal-
szej akcji.

Senator Woźnicki po zebraniu
podążył na statek w objazd po
koloni polskiej za Oceanem.
Poseł Rudziński zostaje we
Francji przez parę miesięcy
gdzie rosnąca lawiną wychodź»
twa wymaga poważnego zbade-
nia,

Czas, najwyższy czas, by tu
poważnie zabrać się do „duszpa-
sterstwa rzesz robotniczych i in
teligenckich grupek. Nie pusze
czać z rąk swoich ludzi, nie da-
wat ich na pastwę  „bezpartyje
nej" maskarady politycznych z
głupia frantów!...
Owszem: jasno, wyraźnie or-

ganizować wielką armię wy-
chodźczą w podpore materjalną
i moralną młodej Rzeczypospo-
litej. Francja jest i pozostanie
pionierką światłej demokracji-
trzeba z tego umieć skorzystać.

Ant. P.

 

 

Czytelnikowi K. D. - Wyraz
dany błędnie. Napiszcie dokładniei
zaznacznie, skąd wziglifcle go.

& * » |

Czytelnikowi L. G. - Motocie wy-
jechnć do Polski na sześć miesięcy.
Obywatele amerykańscy tracą prawo
powrotu dopiero po upływie dwóch
lat.

w w »

Czytelnikowi P. O. -Mdresy adwo-
katów znajdziecie w naszem piśmie.
Czytajcie uważnie.

+ i »
Zwrótcie

206
Czytelnikowi W. M. -

się ~do ob,  Nieżychowskiego,
Brodway, New York City. >

606 +

Czytelnikowi A. B. - Korespon-
dencja pachnie zbyt napaścią osobie
stą i dlatego nie możemy zamieścić.

«6 +
Czytelnikowi R. B, - Możecie eór-

kę swoją sprowadzić bez względu na
kwotę.

6 6 «
Czytelnikowi J, Z. - Tak, mote-

cie sprowadzić żonę z kraju.

Czytelnikowi A. B, - Wiersz sta-
by. Nie zamieścimy.

+ +06
Czytelnikowi, - WAR RISK IN-

SURANCE CO. mieści sig w Grand
Central. Palace.

SEVERY LENARSTWA UTRZYMUIA
zoROWIE W RODZINIE.
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  szych endeków nie wy

jest, że komunistyczny poseł Dą-

bal, wysługujący się dzisiaj bol

szewikom w Moskwie, zajmie

miejsce świętego w panteonie en-

deckim, tembardziej, że faszyzm

jest tak pokrewny bolszewizmo-

wi, a endecy stale cierpią na sła-

bość do Rosji.
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PARYŻ, dnia 3 lutego 1923 r.

Antoni Potocki o wiecu senatora

Woźnickiego w Paryżu pisze w

Kurjerze Porannym":

Niezwykle krzepiące wrażenie

wywarł odbyty przed chwilą

wiec, zorganizowany tutaj przez

przedstawicieli Wyzwolenia.

Mamy nadzieję, że nie traf to

złożył, lecz że tak się stało z pla-

nu i zamiaru inicjatorów zcbra-

nia, że oto wreszcie wychodźca

polski w Paryżu miał możność

usłyszenia kompetentnego sądu o

sprawach krajowych. Nie lada

gratka!
Na ogół emigracja nasza jest

pouczana, szturthana, opodatko

wana, 'ale by (znów poważnie

kraj pamxęul o polllycmym i
ki informa-

cji i-kontaktu z nią - tego po-
wiedzieć nie można. Nie można
również powiedzieć, by miejsco-
we instytucje ›„opiekuńcze" w
stosunku do tej emigracji robot
niczej wykazywały coś więcej
prócz frasobliwych dobrych chę-
ci, przytem zbyt dużo się tu my
dli na temat  „bezpartyjności"
akcji wśród emigrantów... No A
wyrobiła się ta -„bezpdrtyjność"
aż w pięciu, tak jest w pięciu or-
ganach prasowych, źrących się
jak się patrzy o „owieczki"...

Dlatego to interwencja senato-
ra Woźniekiego i posła Rudziń-
sklego: naprawdę odpowiedziała
plekącul a nieopatrzonej potrze

Zuma obaj parlamentarzy-

 

  
ści, jak i przewodniczący zobra-
nia dr. Motz, bynajmniej nie za-
przysięgał „bezpartyjności". I
owszem: mając na celu nie my-
dlenie oczu ale ich otwieranie,
przemówili do thumnie zebra»
nych robotników prosto z mostu,
ujawniając wyraźnie swe bar-
wy partyjne - barwy Wyzwo-
leniś, Sądzimy, że jest to wła-
śnie ta partja w kraju, która z
istoty swojej powinna mieć naj-
większe wpływy wśród wychodź
ców, w tak ogromnym stosunku
rekretujących się z wyrobników
rolnych.

Zresztą nietylko robotnik tu-
'tejszy potrzc’nuje takiego „dusze
pasterstwa" i to właśnie ze sfer
które nim kierują i w kraju -
inteligent polski tkwiący tutaj
w przefałszowanej od czasów

JAN POL

Pracownia Krawiecka
zaopatrzona w odpowiednie kra-
wieckie materjały, wykonuje robo-
ty w zakres krawiecki wchodzące.
gustownie, starannie, według naj.
nowszej mody 1 po cenach bardzo

umiarkowanych.
Mam również na składzie zawsze
stosowną Ilość gotowych ubrań,
tak dla dorosłych jak i dla chlop
ców. - Zapowniam zupełne rado-

wolenie z mej roboty.

Jan Pol
125 East 7th Street,
New York City
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senatora Woénickiego świetnie
«prawa obrony narodowej w ro-
ku 1920. Dla wielu ipteligentów,
dyszące uczciwością i prawdą
świadectwo byłego członka Ra-
dy Obrony Narodowej, było
wprost objawieniem. Zarysowa-
nie na tle klęski powszechnej syl
wety Piłsudskiego, wierzącego w
żołnierza i wiedzącego co ma ro-
Bić - to naprawdę tęgi kordjał
dla tych, których tu od lat kar-
miono miby też to dyplomatycze
nym, a właściwie niegodnym fał
szem o tych 

 

 
 

wojny nnnusferw pseuido-her aw &. tth sweet blake third mee. og East Tenth Street
parlyxmicl. również --
śmiałej, jasnej krytyki, Dowo-
dem choćby zreferowana przez

New York City,
mochodów modeli 1923
Licencja stanowa gwarantowani. Wszystkim studentom wy.
dawany jest po skończeniu kursu specjalny dyplom mechanika,

Napiszcie po bezplatny katalog. Szkole otwarta codziennie od 3 rano do 9 wiecą.

A. Michałowski, inżynier
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AW D. KULAKOWSKI
PRZECIWIERSTWA DZISIEJSZE W EUROPIE

  
 

.Uaani, badający rozwój gatunków zwierzęcych na ziemi po-
trafią z kilku kości przechowanych w mule lub piąsku i glinie,
z paru zębów, odtworzyć bestję pierwotną, określić jej sposób ży-
cia, rodzaj jej pożywienia. Budowa wewnętrzna przesądza z gó-
ry zachowanie się zwiera. Nie trzeba być nawet uczonym, aby
na pierwszy rzut oka poźnać naturę tygrysa, sposób życia bawołu.
Tak samo nikt nie weźmie cygana za rolnika, chłopa polskiego za
wędrownego fortepjanistę, mimo, że w niektórych miejscowościach
chłop nasz nosi długie włosy wzorem średniowiecznego rycerstwa,
kiedy to cechą wolnego człowieka była grzywa bujna, a golona
głowa znamieniem niewolnika. Tak samo dzieje się z. narodami
0 różnej strukturze społecznej. Francuz i Polak, narody osiadłe i
samostarczalne, zachowują słą zupełnie inaczej, niż moskale, ko-
czownicy lądowi i anglicy, koczownicy morscy.

Pamiętam, jak pewien general, prawnik wojskowy, członek
rosyjskiego sądu wojennego dziwił się bardzo, że przy ówczesnych
mych stosunkach i mojej wiedzy prawnej nie wstępuję do sądo-
wnictwa. Gdym mu zwrócił uwagę, że rząd carski nie dopuszczał
Polsków do stanowisk w sądownictwie w granicach zaboru rosyj-
skiego, powiedział mi: „ależ panie, ja sam byłem kolejno człon-
kiem sądu w Twerze (pomiędzy Moskwą a Petersburgiem) w Tur.
kiestanie i wę Władywostoku (nad Oceanem Spokojnym). Wszę:
dzie jedzenie dobre, kluby przyzwoite, zawsze można znaleźć par-
tig do winta", Nie rozumiał zupełnie ten koczownik, bardzo zre-
sztą wykształcony i towarzysko obyty, więzów społecznych i kul.
turalnych, łączących cywilizowanego człowieka z miejscem dzia-
łalności historycznej jego rasy. P

Jeśli zaś naród koczowniczy wyrasta jednocześnie na naród
wyłącznie przemysłowy, zatracając zupełnie związek z rolą, wte-
dy ruchliwość koczownika zrasta się z interesem wymiany towa-
rów, z polityką rynków. Naród taki staje się codziennem niebez-
pieczeństwem dla narodów rolnych i dla narodów samostarczal-
nych. Anglja była pierwszym historycznie krajem wybujania ka-
pitalizmu i przemysłowego układu narodu. Przez trzysta lat to-
czyła wojny z innymi narodami, dążąc wytrwale do panowania nad
morzami, Kolejno zniszczyła Hiszpanię, Portugalję, Holandję, W
czasie zupełnego pokoju napadła i zniszczyła flotę Duńską w Ko-
penhadze, Prowadziła dwustoletnią wojnę z Francją - o rynki
dla swych towarów.

Niemcy, zbogacone pomiędzy 1860 i 1871 na wojnch rabué-
niczych z Danją, Austrją i Francją, wkładają miljardy złupione
na Francji w przemysł i flotę. Wynikiem poszukiwania rynków
dla towarów niemieckich fest Wielka Wojna.

Rzeczą charakterystyczną jest zniszczenie w tej wojnie naro-
dów samostarczalnych, mających własne rolnictwo i własny prze-
mysł, Francji i Polski, przez naród czysto przemysłowy, Rzeczą
charakterystyczną jest dzisiejszy sojusz tajny Niemiec 1 Anglii,
skierowany przeciw Francji i Polsce. Anglji i Niemcom trzeba su-
rowców. Niechcą mieć konkurentów. Trzeba zrujnować Francję
i Polskę. W tej tendencji trzeba szukać wyjaśnienia, czemukraje
bogate i samostarczalne, ekonomicznie zdrowe, Francja i Polska
są smyn'l terenem'niszczenia ich waluty przez kapitał migdzyna-
rodowy, R. ;

Anglja - Niemcy - Rosja, oto plan ekonomiczno - politycznej
dyktatury, etworzony przez kapitał międzynarodowy. Francja -
Polska wałem obronnym przeciw tej kombinacji.

Około tych dwuch obozów układają się inne ugody. Pracuj;
dyplomaci moskiewscy, angielscy i niemieccy. Brynn sig Francja
przez konspiracją, opierając się na swej wysokiej kulturze. -A
dyplomacja polska paskudzi.
Szebeki i Pilce grają dwuznaczną rolę,

Mussolini, który zdradził demokrację, zdeptał prawo, znisz-
czył rządy przedstawicielskie we Włoszech, rlękmno dla zwaleze-

nia komunizmu, po dwuch latach rząd komunistyczny za prawo-

wity uznaje i politykę „interesów", to jest wyprzedaży wartości
kulturalnych, bez zastrzeżeń zaczyna. Dzisiaj jest z Anglją, ju-
tro z Francją, a pojutrze będzie sojusznikiem ngklezę.

W tym ogólnym rozstroju politycznym podnosi swój głos dro-

Kamerjunkry carskie, Skirmuntyą
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Pisma Wydziałowe piętnują

oszczerców .
 

Reagując na ohydne  wysty
pienie nowojorskiej szmatki kle
rykalnej przeciw senatorowi J.
Wążnickiemu „Rekord Codzien-
ny" w Detroit pisze:

„Jakimkolwiek będzie wy-
nik sprawy i co zrobi senator
Woźnicki - fakt pozostanie
faktem, że w opinji Amery-
kanów Polacy tutejsi zasłużą
sobie ponownie na bardzo
przykrą definicję, Każdy roz
sądny człowiek przyzna, że
jest to jak najgorsza forma
„propagandy polskiej", Z dru
giej strony potwierdzają się
zdania zrównoważonych lu-
dzi obydwu obozów po oby.
dwu stronach oceanu, że sam
każdorazowy przyjazd emisa-
rjusza jakiejkolwiek partji
politycznej z Polski do wy.
chodztwa polskiego w Amery
ce wywołuje wśród tego osta-
tniego wysoce niepożądany
ferment, podnieca waśń i wal
ki stronnictw - co wszystko
razem działa w wysokim stop-
niu szkodliwie na stosunek
wychodztwa naszego do Pol.
ski macierzystej.

Z punktu widzenia ludzi ne
utralnych i apolitycznych -
atak na senatora Woźnickie-
go jest niejako odpowiedzią
na atak na Witosa w obozie
lewicowym, wywołany zapo-
wiedzią przyjazdu jego z se-
natorem Hammerlingem,

Cała afera jest wysoce nie
smaczną i u wszystkich ludzi,

owianych uczuciem patrjoty-
zmu - wywołać musi ubole-
wanie szczere i głębokie."

„Rekord" ubolewając „szcze-

rze i głęboko" nad barbarzyńst-
wem swego kolegi przekonanio-

wego, zupełnie fałszywie dowo-

dzi, że atak na senatora Woźni-
ckiego, został spowodowany a-
takiem lewicy na Witosa i Ham
merlinga. Witosa, jeżeli chodzi
o ścisłość, nikt narazie nie ata-
kował, a zresztą jest chyba ró-
źnica w atakach o sprawy ogól.
ne i zasadnicze i atakach o spra
wy osobiste. Prasa lewicowa
zwalczała jen, Hallera, alo w pe
wnych granicach dozwolonej e-
tyki, czego prasa prawicowa nie
uznaje i zazwyczaj załatwia się
krótko, obrzucając śliną
tą i blotem przeciwników.

Sprawa Hammerlinga jest
znowu co innego. - Tutaj nie  

ma mowy o napaściach. Tego | .
jegomościa władze
skle uważają za niepożą. «nego

   

gościa w Stanach. Zjednuclm'
nych i z tego powodu sądzimy,
że stawiać jego kwestję z mny-
mi, którzy z Pol-
ski, jest conajmniej ryzykow-
ne.

W tej samej sprawie sen to-
ra Woźniekiego pisze „M ›n..>r"
Clevelandzki, mlodazy brociszek
z detroickiego „Rekordu":

„Można niepodzielać poglą-
dów „Wyzwolenia", można
nie czuć zbytniego uszanowa-
nia dla osoby senatora Woźni.
ekiego, nie można jednak pin-
zem puścić nie godnego dzien
nikarza ataku urggajacego
wszelkiej etyce. Nawet zacle
ta walka konkurencyjna nie
usprawiedliwia podobnego u-
chybienia przyjętymw zawo
dzie dziennikarskim z
jom. Prasa jakakolwiek, -
poświęcająca więcej miejsca
wycieczkom osobistym prze-
ciw kolegom. po piórze, /lub
niemiłym sobie osobom, niż
oświacie czytelników, - sa-
ma się zwalcza",

Radiogram z Warszawy done-
si ,że Konwent Senjoréw Sena-
tu Rzeczypospolitej, potępił o-
szczerczą napaść „Kurjera Na-
rodowego" i tych pism, które
do tej napaści przyłączyły się.

Senator Woźnicki otrzymał
moralną satysfakcją, jak rów.
nież otrzymaliśmy ją my wszy.
scy, którzy stanęliśmy bez wa-
hania przeciw paszkwilantom w
obronie nietylko czci gościa z
Polski, alo reprezentacji parla-
mentarnej narodu, której jest
on wicemarszałkiem,

Zgadzamy się na twierdzenie,
że skoro sprawa znajdzie się w
sądzie, wywoła niepożądane ko-
mentarze w opinji amerykań-
skiej, która nie będzię analizo-
wała szczegółów, lecz w czam=
buł potępi POLAKÓW, Lecz
odpowiedzialność za to nie spa
dnie na senatora: Woźnickiego.
Spadnie na oszczerców i na cały
obóz wydziałowy, który nigdy
nie uznawał etyki dziennikare-
kiej i nie liczył #14 nigdy ze sku
tkami, atakując |przeciwników
bez względu na, czy ataki szko-
dzą lub nie szkodzą wychodztwu
i Polsce.
Łajdactwo musi być przygwo

źdżone. - Wysumęła -zadaleko
leb złośliwa gadzina i operacja
chociaż przykra, nastąpić musi.

żyzna i brak pracy. Strajki wybuchają wszędzie. Głos rozpaczy

raczej niż rozsądku.
Oto jest tło życia Europy. wmmy się teraz poszcze-

gólnym aktorom tej strasznej tragedii.

 

 

GŁOSY CZYTELNIKÓW

  
W rubryce tej. czytelnie
iSO
erim je

radnych poprawe

jesc
6 plane
x - « B

Szanowna Redakcjo!

Zauważyłem -w -ostatnich
dniach w „Nowym Świecie" gło-

sy czytelników, daty:-une owych

niecnych napaści księży 1.19]: pa-

chołków na senatorm Woénickie-

o.
® Chciałbym i od siebie kilka
słów napisać, bo jestem tego uj]:-

nia, że każdy uczerwy człowiek
powinien piętnować tego rędza—
ju podłość, w taki czy w inny
sposób.
U nas w Bloomfield i w Oran-

ge (obie te osady są obok siebie
i tworzą jedną parafję w Bloom»
field), Polacy, a względnie para-
fjanie nie mogą wyjść ze zdu-
mienia, że księża i ich pomocni»
cy chwytają się takich podtych
i podstępnych napaści.

Ale niema się czemu dziwić,
boć to u nich są rzeczy zwykłe.
Sfabrykować powołać
się na jakiegoś z pęd clenine}
gwiazdy ananasa, który to przy-
świadczy i wszystko w porządku.
Oni przecież zawsze znajdą ta-
kich, co im przyświadczą. Tym
razem użyto niejakiego Laskow-
sklego, dla którego, jak się oka-
zuje, powinno być miejsce gdzie
indziej, a nie wśród ludzi nor-
malnych. Ale dobry i taki, aby
prędzej, bo przedstawiciel lewiFy
polskiej przyjechał, więc music-
li: go po swojemu przywitać.
Wiadomo, że rzymsko-katolic-

cy nasi księża rekrutują się prze-
wośnie z ludzi moralnie upad-

A }

em, d
litej, 1 dlatego artykuły

wyraśnie
ost

 

mage wyszhdlnh się we wszystkich
- Ay wrchodiczego,

cedino stanowe} 1 Jak

NICZO wrogie

stra tem na. fedne} stronie aricueta,
Fowinne prackrncand 196." Kandy

lem
eom

emocratycenem, broni prawy ludo-

tych, Wiedzą o tem i nasi para-

{janie w Bloomfield, z własnego

nawel doświadczenia.

Ale ksiądz Kubec z Brookly-

na nie dał się jednakowoż żad-

nemu wyprzedzić.

Laskowski niech się pilnuje,

tw jeżeli Wydział Narodowy ze-

chce jednego z nich kanonizować

na pulsko-amerykańskiego świę-

lego, lo rywalizacji z ks. Kube:

cemnie wytrzyma, (Żeby tak ko-

gozabił, to prędzej.)

Na zakończenie muszę nadmie-

nić, że na wiecu senatora Wot

nickiego byłem w Newarku w

Klulie Oświatowym. :Widziałem

tam również wielu swoich są-

siadów i znajomych -z tutejszej

okolicy, Każdy, z kim tylko póź-

niej rozmawiałem, nie miał dość

słów uznania dla czynów i za-

sług senatora  Woźnickiego i

wszyscy jednomyślnie potępiali

jego nikczemnych potwarców du-

chownych» i świeckich.

Piszę więc te kilka słów dla

wyrażenia publicznejłomu-dy na
pastnikom, a robię to nie tylko
od siebie, ale i od swoich znajo-
mych, jak również od tych wszy-
stkich z Bloomfield i okolicy, któ
rych rzymsko-katolickie wpływy
nie pozbawiły ądku -i uczcie
wości.

Pamiętajcie 0 Funduszu im.

Józefa Piłsudskiego

Karol Pawłowski. |

 

"I NIECHAJ ŻYWI NIE TRACA NADZEF

(Ciąg dalszy ze str, 1-e]).

wykliśmy, że przyjmujemy go z uczuciem radości, lecz także z pe-
wnem niedowierzaniem, niby rekonwalescent, który po długiej nie-
mocy; nie śmie jeszcze ufać swym siłom. Tym objawem, witanym
przez ludzi pracy westchnieniem ulgi, jest stopniowy odpływ fali
drożyźnianej, zaznaczający się głównie w cenach artykułów pler-
wszej potrzeby, jak mięso i chleb, które potaniały o 20 procent.
Oficjalnie zapowiadają nam też obniżenie wyrobów przemysło-
wych, ale tu sprawa idzie oporniej. Nasi fabrykanci tak przywykli
do ciągłego podnoszenia cen w takt wzbijającego się coraz wyżej
dolara, że obecnie mimo jego spadku wciąż jeszcze stosują regułę
dodawania, Dawniej musieli w swych kalkulacjach uwzględniać
dewaluację marki, teraz żądają odszkodowania za dewaluację swe-
go jedynobóstwa: dolara.
Nawiasem mówiąc, ten zmierzch dolarowego bożyszcza najbole-

śniej odczuli żydzi, gdyż jako mnnotdlg'i? nie chcący nut-mil in-
nych bogów - zwłaszcza pojawiających się w tak mizernej posta-
ei, jak nasza suchotnicza marka - przez długi jeszcze czas trwali
w niezłomnej wierze we wszechmoc dolara, skupując go na „me-
dio" i "amino" po 12, a nawet 15 miljonów.

Tak, czarna giełda nie żywi wdzięczności dla p. Grabskiego
za zapoczątkowane dzieło sanacji, a dla ożywienia obrotów giełdo-
wych puściła pewnego dnia w kurs wiadomość, że minister skarbu
został zamordowany. Plotka ta nie przeżyła ani jednego wieczora,
ale przez parę godzin dolar znów miał dawny rozmaćh 1 podska-
kiwał jak za czasów Kucharskiego.

Na ogół jednak, w miarę jak marka zyskuje na solidności,
obce waluty przechowywane skwapliwie przez swych posiadaczy,
›wypływają teraz na światło dzienne, ułatwiając dzieło sanacji, -
„Konserwatorzy" wałut wysokorennych, nie obawiając się już
strat przy zamianie na marke ustabilizowang, szukają dla swych
kapitałów korzystnej lokaty. Prawdopodobnie zaczną teraz terau-
rowane zapasy wpływać masowo do banków dewizowych, którym
rząd udzielił zezwolenia, na mocy którego mogą przyjmować od
swych klijentów wkłady w obcych walutach na oprocentowane ra-
chunki bieżące. Posiadacze tych rachunków będą bez żądnych u-
trudnień podejmować swe wkłady w tych samych obcych walu-

Jednem z bardzo doniosłych następstw stabilizacji marki, jest
odżycie w społeczeństwie zmysłu oszczędnościowego. Gdy bezwar-
tościową markę trwoniono na wszelkie sposoby rozumując, że le-
piej uzyskać za nią najbłahszą bodaj chwilową przyjemność, niż
przechowywać „kolorowe papierki" do trucia much lub tapetowa-
nia ścian, teraz ju? do P. K. O. naptywajg potyezki zlotowe, t. zn.
zwaloryzowane. Zapewne i banki staną się w najbliższym czasie

i whi ych, co pozwoli im podjgé dzialal-
ność przedwojenną i wrócić do właściwej roli: zasilaczy kredyto-
wych dla handlu i przemysłu, wogóle życia gospodarczego.

Stoimy tedy u wrót renesansu z pełną świadomością, że okres
jéciowy nie i nam ciężkich prób, nieodłącznych od

tak poważnej operacji, jakiej dokonywa się na naszym organiż-
mie państwowym.
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KORESPONDENCJE-

TURNERFALLS, MASS.

Z Klubu Polsko-Amerykań-

skiego

Zosin! tutaj -zorganizowany
Klub Polsko - Amerykańskich
Obywateli mający na celu uła-
twienie rodakom otrzymania pa-
pierów naturalizacyjnych, -Za-
rząd-Klubu składa się z najbar.
dziej czynnych i postępowych
obywateli, jak Stan. Macek
prezes, Franciszek Gaca, wice-
prezes i Stanisław Wojtasiewicz,
sekretarz,

Polonja miejscowa winna się
zainteresować działalnością tej
placówki, choćby z. tego, wzglę-
du, żeby pokazać obcym jak po-
trafimy pracować dla dobra
własnej ojczyzny Polski, oraz
przybranej Ameryki.

TOMASZ WOŻNIAK.

Uwaga Brooklyn i okolica
 

Kółko Dramatyczne w Green-
point obchodzi w niedzielę, dnia
2-g0 marca 1924 roku dziesięcio-
lecie swego istnienia, Ażeby
uczcić tę chwilę urządza przed.
stawienie i bal w niedzielę, dnia
2-go marca 1924 roku, w sali
parafjalnej, pn. 125 Eagle St.,
w Brooklynie.

Zawiadomienie

Spółka Obuwia Białego Orla,
Inc., 977 Manhattan Ave., Brook»
lyn, zawiadamia, że posiedzenie
nadzwyczajne akcjonarjuszy od-
będzie sig dnia 3go marca, o go-
dzinie 8ej wieczorem w sali Do-
mu Narodowego, 261-7 Driggs
Ave, w celu załatwienia bardzo
ważnych spraw.
Każdy akcjonarjusz

ny jest być obecnym.
Za dyrektorjat

E. Brachocki
S. Woźnicki, sekr.
 

Przeszło godzinę walczyli stra-
żacy r polarem jaki wybuchł w
Kinoteatrze "Novelty" pn. 214
Bovery nim im się udało nisz.
czycielski żywioł opanować,

Przyczyna pożaru dotychczas
nieustalona. S*aty nie oblicze-
ne.

NIE PRZYSYŁAJCIE ZAD-

NYCH PIENIĘDZY

Modna suknia dająca smu-

Ładnie wyszyła „3.753. 1 jedwabną
tasiemki

SUKNIA
WELNIANA

Z jedwabnym stant.
czklem i mankietami
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wystąpi Chór „Dzwon Zygmunta". - Rodacy! Przyjdźcie

gromadnie na zakończenie bazaru i poprzyjcie szlachetny"

<el, jakim jest pobudowanie gmachu własnej szkoły polskiej

w Greenpoint-Brooklyn ;

Przybądźcie wszyscy, aby dopomódz do urzeczywist-

nienia tak potężnego dzieła jakiem jest budowa polskiej

Szkoły Ludowej na Greenpoint. 2,

STRONICA B. .

_PROGRAM BAZARU

SZKOŁY M. KONOPNICKIEJ .

w Tomu Narodowym, przy Driggs ave., Brooklyn, N. Y.

DZISIAJ ZAKONCZENIE BAZARU TOW. SZKOŁY

MARJI KONOPNICKIEJ * %

 

 

Tow.

 

ej „Wolność" Inc. w Greenpoint
urządza

PRZEDSTAWIENIE I BAL

W NIEDZIELE, DNIA 2-GO MARCA 1924 ROKU
W SALI DOMU NARODOWEGO
261-7 Driggs ave., Brooklyn, N. Y.

Odegranę zostanie sztuka pod tytułem

PAN CHCIWSKI
li SKĄPY DWA RAZY TRACI

Komedja w czerech aktach zo śpiewami i tańcami.
Reżyser p. St. Chablelski. - Kierownik muzyki i śpiewu prof. , Mrór.

Początek o godzinie 7.6). - Kasa otwarta o godzinie G+) wieczorem.
GENY MIEJSC 506. i $100

 
Przedstawienie Towarzystwa

„Wolność"

T.wo Młodzieży Polskiej Wol-
ność w Greenpoint, urządza
przedstawienie 1 bal w niedzielę,
dnie 2-go marca, w sali Domu
Narodowego, przy Driggs Ave.

- Przed balem grupa najlepszych

piękną sztuczkę -urozmaiconą
melodyjnymi śpiewami i tańca-
mi pod tyt, „Pan. Chciwski" -
czyli Skąpy dwa razy traci.
 Komedja w czterech aktach, peł-
na zdrowego humoru,

Role oddane zostaną przez
następujące dobrze zgranę sily:
pp. Lewandowski, St. Chabiel.
ski, K. Bogdanowicz, B. Krupo-
wicz, oraz panie: Cez. Kurzy-
na, J. Rzeszczyńska, A. Rewe-
kant, A. Zaleska i A. Nerwiń-
ska, pod reżyserją p. St. Cha-
bielskiego, a pod batutą muzycz-
ną p. J. Mroza. -
W popisowym kwartecie tej

sztuki wezmą udział: J. Lewan
dowski, St. Chabielski, K. Bo-
gdanowicz, panna Cezara Ku-
rzyna, J. Rzeszczyńska i A. Re-
wekant.

Początek o godzinie siódmej
wieczorem. 

 Wieczornica Chóru
„Symfonja"

„Niema to jak zabawy Symfo-
njl. - Ah, co to była za zaba-
wa, - Kiedyż wy, u licha, urzą-
dziele drugą taką?" z +
Oto są zdania wielu sympaty-

ków chórń Symfonji, na których

amatorów z Greenpoint odegra'

że gdzie djabeł nie może, tam...
no ale mniejsza o to. Zresztą zo-
baczymy, Przytem niezależnie od
rytuajnych zabaw Wschodu, za-
bawa jak zwykle, z której Syme
fonja słynie. Śpiewy, monologi,
gry i zabawy, doskonała muzyka!
i pyszny bufet. Wstęp 50c.

L. T.

Bal Wyzwoleńców 31; 
Koło P. S. L. „Wyzwolenie" No,74, urządza dnia 2-go marca, w:niedzielę przedstawienie i bal, w

|?" Pułaskiego por. 66 N. 7-ma
ul.
Odegraną zostanie sztuka Tudo.

wa pl. „Zrękowiny u Druzgały",
Po przedstawieniu bal,

GREEN STREET ARCADE

Barbara La Marr i Bessie Love
oraz John Gilbert odgrywają głó-
wne role w romansie pt. „St, El-
mo". Jeden z najlepszych obraz
kow. W niatek tylko dramat „The
Last Outlaw"oraz komedja „Bu- *
cking The Lion", W sobotę tylko .
7-my epizod serji „The Son of
Tarzan" i komedja.
 . i

W niedzielę, dnia 2go marca,
br. w kościele św. Rugia. 161-
Tota ul, w South Brooklynie, o
godzinie 11:30 przed południem,
wypowiem naukę na temat: „Dla
księdza rzymskiego niema nic
świętego". Wstęp do kościoła wo

współ»
działu uprzejmie zaprasza

Ks. W. Trzepierczyński,
OO
 ogólne żądanie chór po-

raz drugi w tym karnawale urzą-
dza Wieczornicę Towarzyską, w
sobotę, dnia Igo marca, w gór-
nych salach Domu Narodowego,
261 Driggs Ave, w Brooklynie.
Tymczasem, dla odmiany ko-

mitet składający się i

z młodych koleżanek, nadał na-
zwę zabawie, Wieczorku Japoń-
skiego i w tym stylu ma przyo-
zdobić salę i cały przebieg zaba-
wy, tak ażeby można byłomieć

że się jest w państwie
Wschodzącego Słońca.
Podobno w t dniach ma

przyjść transport ryżu, który, ja-
ko. ulubiona potrawa mieszkań»

 

 

 
Telefon, Creenpoint B71

Dr. LOUIS 8. GRYCZ
'102 Kent Street
BROOKLYN, w. v,

B Al /Pyszgr
W niedziejęod 13 do 2 popołudniu,

Telefon, South 346

St.'M. Lewandowski, M, D,
SpecJalista:Chirurg
a
¥ do 9 rand, 1 do 2 popol., € do 8 wieen.
W nledatele 1 Arleta 04 8 do 10 rans.Tor Fourth Avs, an

Milek sara NY.

 

 

Yelefon, Greenpoint 6118
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ców Niponu, jest nieodzownym. Dr.

Ba, próbowano nawet „opera- sy m”Kobiece i Chirurgja
cji" z oczami =» ~~~sób japoński, r imm ; wlecz próby zawiodły i stąd wśród FF do 1 popołudnia
symfonistek konsternacja. w mmSio me ;
przecież kind, kie? wiedział:

FRANK WENCK ; Dr. Franciszek
Kontrektor elektryczny wykonuje Dwa blura w lv.-why?.”
wszelkie roboty w tem zawodzi 863 Leonard

To sakroia zakk * git-33335: tisNorty t 21.o povelea.
102B -Eckford St. od £ do i | 81 1 ¢ !f tane

 

Telephone, Greenpoint 1725, 2603
 . ---

Telefon, Greenpe!nt 227
Dr. Marion R. Studzifiski

orisow:
1 do 2 poroludala 1 6W radzie 24 Vdo nimi:.”

173. Mert
Dom Butferd Ave. i Be

BROOKLYN, w. VT.” ®
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niniejszym zamieszczać

SKARBIEC WIEDZY

HAKI

 

 BEY
nią uczyć - wpłynął wie
 

&.KRAxlCKl
będziemy co tydzień w niedzielęsmereg

Prlań z różnych dziedzin wiedzy, na które w ciągu tygodnia dawać będzie
my odpowiedzi. Jeteli czytelnik sam znajdzie odpowiedź - tem lepiej

_ ten należy traktować jako pobudkę i zachętę do samokształcenia
się Nie traćmy bezowocnie drogiego czasu. Klika chwil, poświęconych

mie pracy nad robą, dadzą po pewnym
Kształćmy siebie i zachęcajmy do

pot

czasie pokaźną sumę wieizy.
ksztalcenia innych, bo Wiedza - to

 

CO POWINIEN WIEDZIEC OBYWATEL TEGO KRAJU?

Ne stanów wchodzi w skład Unji? - Co to są terytorja? - Kto

może być posłem? - Kto senatorem?

Wskład Unji wchodzą: 13 zasadniczych, pierwszych stanów,

7 stanów, które nie były terytorjami, i 28 - będących uprzednio

terytorjami. Razem w skład Unji wchodzi obecnie ogółem 48 sta-

hów i 4 terytorja, temi ostatniemi są: Alaska, wyspy Hawajskie,

Filipiny i Porto Rico.

Terytorja są to okręgi, które formalnie nie weszły jeszcze w

skład Unji. Posiadają one miejscowe legislatury, uzależnione je-

dnak od Rządu Federalnego. Prawa, uchwalane przez terytorjalne

izby prawodawcze, mogą być zmieniane, lub nawet zupełnie unie-

ważnione przez Federalny Kongres. Gubernatorzy terytorjów na-

znaczani są przez Prezydenta na 4 lata. Reprezentaci terytorjów

mają prawo omawiania w Kongresie każdej kwestji, nie posiadają

jednak prawa głosowania.

Posłem do Federalnego Kongresu może być ten, kto ma ukoń-

czonych 25 lat, jest obywatelem przez 7 lat i zamieszkiwał przez

czas dłuższy wstanie, w którym zamierza kandydować.

Ażeby zostać senatorem, trzeba mieć ukończonych lat 30, być

9 lat obywatelem i przemieszkiwać w stanie, w którym się ubiega
6 urząd. W różnych stanach różne obowiązują przepisy co do dłu.
gości czasu, potrzebnego do nabyciia prawa, aby zostać postem lub

senatorem, W większej ilości stanów wystarcza mieszkać jeden

rok; w niektórych wymagane są 2 lata; w stanie Maine wystarcza

8 miesiące, a wniektórych zachodnich stanach nawet nienatura-

lizowane osoby
obywatelami. :

 

 

które jednak zadeklarowały swą chęć
dopuszczone do głosowania. W 15 stanach kobie-

zostania

ty posiadają już prawo wyborcze narówni z mężczyznami.

RZECZY

Jakie kolory używane są na znak

RÓŻNE,

żałoby?

Jest kilka kolorów dla zamanifestowania zalu po zmarłych.
W całej Europie na znak żałoby noszony jest kolor czarny. - W
Chinach, jak wstarożytnej Sparcie i Rzymie, używany jest kolor
biały, W Turcji -- granatowy lub fjoletowy. W Egipcie - żółty :
t Murzynów - szary.:
w kolorach. Kolor czarny, będąc»

Istnieje kilka Uómaczeń tej różnorodności
przeciwstawieniem ożywczej ja-

ności, symbolizuje wygaśnięcie życia; biały - jest emblematem
żółty

  

jest kolorem opadających
. jako koniec wszelkiej nadziei.

liści i symbolizuje

Na Wschodzie obcięcie włosów uważane było za wyraz boleści
po zmariym. U Rzymian, przeciwnie: znakiem żałoby było zapust-
czenie długich włosów.
 

MASZRUT A

SENATORA JANA WOŻNICKIEGO

 

PHILADELPHIA, PA. -
południu, w sali Marciniakéw,
o godzinie 7:30 wieczór, Dom

iedziela 2-go marca, o godzinie 2-efpo
na Frankford;
Polski, 211 Fairmounth Ave.

3 i 4 marca, poniedziałek i wtorek, senator złoży wizytę po-
słowi Dr. Wróblewskiemu w
kraju

CAMDEN, N
sala Kościuszki, 10 ulica róg

 

 

Washingtonie i zwiedzi stolicę

J. - Środa 5-go marca, o godzinie 7:30 wieczór, -
Kaingh Ave.

PHILADELPHIA, PA. - Czwartek 6-go marca, o godzinie 7:30
wieczór, w sali Pułaskiego, Hunting Park, Germantown Ave.

CHESTER, PA. - Piątek, 7 marca, o godzinie 7:30 wieczór, Dom

Polski, 2 ulica róg Wilson.
WILMINGTO

sala Kas

 

 
DEL. - Sobota, 8 marca, o godzinie
horych przy Adams i Chestnut ulicy.

0 wiecz.,

 

Kasy €

BAI„TIMORE, Md. - Niedziela 9-g0 marca, o godzinie 2 popołud.,
Dom Polski, 510-12 S. Broadway.
9 marca, niedziela, o godzinie 8 wieczór na tej samej sali Od-

czyt senatora „Cud nad Wisłą".

 

PHILADELPHIA, PA.

Siedemnasty z rzędu odczyt

P. U. L, odbędzie się w niedzie-
lę, dnia 2-go marca, o godzinie
piątej po południu, w Domu Pol-
skim, przy 211 Fairmount Ave.
Odczyt wygłosi profesor dr. M.
Urstein na temat: O nadwratli-
wości. Odczyt ten powinien za-
interesować szan, polonję, iż ma
sposobność skorzystania z od-
czytu, jakich do tej pory w ?.
U. L. nie było, ponieważ profe-
sor dr. M. Ursteln przybył parę
tygodni temu z kraju.

Wstęp uulnv dla każdego.
, TYL, Kierownik.

   

w kamer.chmuuunmm przy
Pine ulicy pomiędzy So. 4 i 5 ul. w
niedzielę, dniż Zgo marca 1924 roku,
o godzinie I1ej przed południem, ks.
J. Sztuk wypowie naukę: „Złamana
Przysięga", n o godzinie 1:15 wie-
czorem „O Bogu". Wszyscy proszeni
do wzięcia udziału w nubouńnwuh
WSTĘP WOLNY!

 

 

 

ZAWIADOMIENIE

owoobrany zarząd zawiada-
mia wszystkich członków jako-
też i tych, którzy się chcą zapi-

do towarzystwa, ażeby sta-
wili się na posiedzenie, które się
odbędzie w sobotę, dnia 1-go
marca, o godzinie ósmej wieczór,
w sali pn. 431 East 6th Street.
Na porządku dziennym oma»

będą ważne sprawy.
Oprócz tego członkowie towa-
rzystwa mogą się wspólnie in-
formować nowostawianych
budowlach. Obowiązkiem ka-
źdego, członka jest zawiadomić

 

wiane

o

swojego towarzysza, gdzie i ja-.
ka praca jest. i udzielić wszel.
kich informacyj dla nowowstę-
pujących do tbwarzystwa i do
unji.

 

za Zarząd:
A. WALLAS, Sekr. Prot.
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NOWY SWIAT,

PASSAIC, N. J.

Zabawa Karnawałowa
Stow, Weteranów Armji Pol-

! skiej w Ameryce, placówka No.
36 w Passaic, urządza we wtorek |
dnia 4go marca, w Domu Ludo-

| wym Polskim, 1-3 Monroe ulica,
Karnawałową Zabawę. Kto się
pragnie zabawić przyjemnie i we-
soło w gronie swych przyjaciół
i znajomych, ten na pewno wi.
nien przybyć. Chłopcy nasi wszy-

 

stkich gości zabawią, wszak to |
karnawał, czas rozrywek
Zabawa weteranów armji pol.

skiej trwać będzie od 7ej do 12ej
w. nocy.
Muzyka doborowa będzie przy-

grywać do tańca.
Mamy nadzieję, że sala będzie

zapełniona.
Cześć!

ZaKomitet,
J. Skrzypacz.

Baczność Robotnicy Polscy!
Komitet Okręgowy Z. S. P. na

New York i okolicę zwołuje wie-
ce robotnicze, na których prze-
mawiać będzie mowca objazdo-
wy tow. JAN TRZĄSKA.
Wobec wypadków politycznych

i przemysłowych tak w Europie.
jak i w Ameryce,  konie@znem
jest, abyśmy i my, robotnicy pol.
scy byli na nie przygotowani.
Więc dla tego wszyszy polscy

robotnicy powinni na wiece przy-
bywać i usłyszeć dobrego mowcę
jakim jest tow. Jan Trzaska, któ-
ry będzie przemawiał na tych
wiecach
IAgo marca, w Brooklynie, 261

Driggs Ave, w Domu Naro
dowym, o godz. 7:30 wiecz.

15go marca w Passaic, N. J, 83
Passaic St., na sall ob. Tom-

 
Automobile na 13:31}an
Wszystkie Wyroby, iniedo piana mPOBLLke
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POLSKO-AMERYKANSKA

8 fam. drewniany, po pieé poko! dla
tamil, olektrykn, cona $8500,
wpłaty $3,000.

6 tam, murowany, dwa sklepy, po
cztery pokol dla famill}, elektryka,
cena $14,600, wpłaty $4,000, rent
przeszło 32,400.

w NEW YOREU:

pray First Avenue

SPÓŁKA REALNOŚCIOWA -
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POLSKO - AMRRYKANSKA SPÓŁKA REALNOŚCIOWA

przedtem GAWLINSKI & CO. a

W BROOKLYNIE: ›

426 East 16th Street 11 Diamond Street 204 East 57th Street

Pray riggs Avenue
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Naprzeciwko Konsulst@.
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7:80 wieczorem.
16go marca w Harrison, N.

215 Cleveland Ave., o g
Tej wieczorem.

16go marca, w Jersey City, N. J ,
187 Brunswick St, o godz.
2ej popołudniu.

18go marca, w Newarku, N. J.
255 Court St, w Pol. Klubie
Oświatowym, o godz. Bej w.

19go marca, w New Yorku, 227
E. 84 St, Yorkville Forum,
o godz. $ej wieczorem.

20go marca, w New Yorku, dół
miasta, 19-23 St, Marks. Pl.,
w Domu Narodowym, o go-
dzinie &ej wieczorem.
ZaKomitet Okręgowy,

V. Loyko, sekr

Koncert Friedmana

Ostatni koncert w sezonie timo.
wym, w którym weśmie udział znany
już z poprzednich występów w Aeollan
Niall. pisnista.wirtuoz Ignacy Fried.
man, odbędzie się w sobotę, dnia 1.50
marca r. b.. o godzinie trzeciej po po-
ludntu, w wspomnianej powyżej sali.
Program koncertu jest następują-

 

 
 

Back-Tauaig . - . Toccata & Fuga
D Minor

Beethoven . . . . . Sonata, Op. 50
Chopin . . . . . . Nocturne, Op. 9
Chopin , , .. . Ballade, G Minor
Chopin . . . .... Valse, E Minor
Chopin . . . . . Andante Splanato

& Polonaise

 

4 Schumann . . . .. . . Carneval
5. Doknanyj . . . . . + .Pastorale

Friedman . . . . . . Etude, No.6
Suk . .. . ... .. Menuet
Struss—(lodowaty Aruns Life

Rodacy .intercsujacy się muzyką

.winat .poprzed .koncert

Frieémana 1 preyby¢ w pemactonym
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Przyczyny kwierzbienil
skóry

Prawdopodobnie ładna inna choro-
ba skórna nie fest. tak. dokuezliwa,
jak świerzb. Jest ona: saratling -
przenosząc się przez dotykanie - a
powoduje ją zwierzęcy pasożyt, sa-
miezka robaka świerzby, która po
przeniknięciu do skóry, poczyna ryć
norki. Rezultatem sąwyrzuty, które
mają wygląd wielu wodnych pryst-
czyków, oddzielonych od siebie i od»
znaczają się wielkiem świerzbieniem,
które się wzmaga, kiedy choremu jest
worąco. Jeżeli tylko jedna nerka for-
muje się w skórze, w której. paso»
ryt składa od dwudziestu do dwu-
dziestu pięciu jajeczek, po jakin
czasie wylęga się pewna ilość mło-
dych samiczek z których każda zada-
je ten przeokropny ból. .Ulubionem
siedliskiem tej choroby są miejsca
między palcami, przegubu
mienia, i podbrzusze. -świerzb sam
przez się, nie jest uleczalny; musicie
używać Severa Ksko maści - przed.
tem znanej jako Severa Skin Oint-
ment. Będzie ona szybko usuwać za-
Jążki tej choroby. Usuwa ona świerz=
bienie i skóra staje się gładką, Kupcie
to od Waszego aptekarza. Cena 50
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Zabezpieczcie slg przyszłość.
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EDWARDAC. ANKIEWICZA

31.000 gotówki kupi dwutamilijlny
murowany dom z sześcioma poko-
Jami, dla każdej rodziny | duty

_ sklep.o dwóch oknach, tantość ce-
m 35,500.

$1,000 gotéwkt kup! dwafamiliny
drewnlany dom blisko Fourth Are.
w South Brooklyn, cena $45

$2.00 gotbwlt kup nledmlanmmjny
murowany gom blisko Fourth Ave.
Subwayu, cena. $12,750.

$3,000 gotowid kup! sxedclotamilijny
murowany dom w Bay Ridge, pig-
clopokojowe apartamenta z tazien-
ką, cens, $15,000.

$3.100 gotówki kup! ośmiotamilijny
muowany dom, pięć poko! 1 tazien.
xi, dia Anéde) familit bliskoFourth
Ave. Subwayu, cena $16.00

EowArp C. ANKIEWICZ
T7 Fifth Ave: ROOKLYN N, v.
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